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50 gr 

Wydanie A 

Rok XV 

Narada aktywu 
PZPR i ZSL 

Łodzi 

woiewództwa 
Mech.a.nirza.cja orarz inten­

syfika.oja g-O>Spoda.rki rołnej 
- oto główne problemy, nad 
którymi 7 bm. dyslkutil'Wało 
na wspólnej naradrz.ie w 
Lod~ kilkuset d:zfa.ła.czy 
PZPR i ZSL - z terenu 
lAxl.zi i województwa. 

Nie moct.e być IDO•WY -
'""kazywano na na.radue -
o wzt-oście produkcji ro1nej 
województwa bez mer~zego 
niż dotychc'LlhS stos.owania. 
mecha.nizac,ii, bez należ,ytego 
uW'liględniania naktadów in­
westycyjnych na rozwój m.e­
)iora.cji oraz popierania bu­
oown ic·l wa ·w1iejslciego. 

Nowe zadania. wymaga.ją 
P1>szerzenia za.kresu d?iała­
nia kółek roLni<!IZYoh. Obec­
nie zrzes0a.ią one około 44 
tys. chłopów. Kółka obejmu­
ją swym zasięgiem 45 proc. 
tÓodlZlkich wsi. 

Łódź, środa, 8 lipca 1959 roku Nr 160 (392ł) 

Rozpoczynają sie żniwa 
Plony zapowiadają się niezłe 

WARSZAWA (PAP). - Z dal- rzej 111at0i!niast zapow.iadają się\ końozą „mak~ żniwa". PGR zie­
;;;zych województw napływają w tym rejonie zbiory pszenicy. mi lubus.kiej, które przystąpily 
rn.eldunki o rozpoczynających się Rozpoczęto rów.n.ież eprzęt ży- w tym roku do sprzętu rz.epaku 
już żniwach. Tradycyjnym zwy- ta na Lube,lsz,czyźnie. Pierw&·e i jęczmienia ozimego, prawie o 
czajem, pierwsi w woj. kcr:a.kow- s.nopy widać tu na pola.eh w trzy tygodnie wcześniej niż w 
s.kim przystąpili do koszenia ży- pow. Opole. Żyto zbieraJą już kampanii z,es.zlorocznej, zakoń­
ta chlopi w pow. Dąbrowa Tar- też rolnicy w niektóryoh miej- czyly w calości „małe żniwa" 
nowska. Zyto - jak twierdzą s.cowościach woj . zielon.ogórs.kie- r..a lączmyn1 ob.sozairae ponad 6200 
rolnicy krakowscy - obrod:zilo ' go. ha. 
dobrze. Kłosy są ciężki€, plony W caJym niemal kraju chlopi Od dwóch dni na Dolnym Slą-
powilniny lbyć ni.ezle. Nieco go- i państwowe go.spodairstwa rollll•e e1rn ponuj.e P'i.ęlma pogoda i rui-

Prasa londyńska 

o >>rywalizacji 
między ZSRR i USA 

LONDYN (PAP). Now'a 
&k!uteoz;na próba radziecka wy­
pusz;czenrua w przestrzeń kas­
miczną żywych istot i za;pew­
nienia im powrotu na Ziemię 
jest dila tutejszej prasy jedną 

kosmicznej« 
zacji między Związkiem Ra­
dz.ieckim a USA, stwierdzając, 
że zbliża on Związek Radziecki 
do wypuszczenia w k<JiOrrnoo rów­
nież człowieka. 

leży się spodziewać, że w ciągu 
bież. tygodnia w pólnocmych po­
wiatach województwa wroc:ław- / 
skiego chłopi rozpoC'Zną sprzęt 
żyta. 

Dobrz,e zapowiadają się w tym 
r<i-ku zbiory rwpaku w woj. r.z.e­
e.z.ow:~.!dm. W PGR Czą.sitkowice, 
pow. Prz,eworsk. z 10-hektarowej 
planta.cji uzys.kano 220 kwintali. 

BYDGOSZCZ (PAP). - Czlon­
kOW•ie s.pótdzielni produkcyjnej w 
Sadkach pow. Wyrzysk po rorzpo­
c.zęciu omłotów dosta.rcizyli w po­
nied2Jiałek na punkt s~upu pierw­
sze w tym roku 5 ton j ęce.mieinia 
oz1mego. 

l 
z crolowyc:h eensaoji. Dzdenniki 
omawia.ją ten udany ekspery-

:..-------------· ment jako dalszy etap rywal'i-

W koN>spcmdenojiaoh z Mo&.'l{­
wy i Waszyngtom.u prasa lon­
dyńska cytuje różne WY'IJOwie­
dzi specjat'.stów radziec:k.iah i 
amery>kań.slki'Clh, W ten '51J)OOób 

pilSIZe „Da!Lly Exp1res.s" 
Ameryika i R<Jsja MU1tynuują 
walkę o ;pi'.erwlSIZeńs1two w de.le­
dzinie lOltów koom~czmyoh. Ame­
rykanie stwierdza „Da ily 
Maj'1" - mówią, że w przy­
iszlym roku 61j)rĆlbują wysłać w 
1koomoo czlowiek:a, ()lbec-n:ie wi­
dać QZl!laki, że Rooja pc1S1tara 
Bię ich wyprzedzić, 

Coraz mniej _dzieci 
choruje Rajd dziennikarzy z całej Polski 

po łódzkich budowach 

,.. Podziw dla biblioteki - magazynu 
o konstrukcji w kszta łcie litery H 

~ Doły i lubardź podob.ały się 

Przy sp<J<90bn<J!Ści ten koruser­
wa tywny dziennik pod!kre.śla, te 
podczas ()lbecnej próby zwie­
rzęta OO!były pcxliróż lro1S11J1icz.ną 
w rakiecie o średnim zasię.gu. 

na gruźlicę 

Jak już infomiGwaliśiny, do Lodzi przybyla ~u.pa 
rr;y z całej Polski, aby za.poiznać się z 15-le~mm 
Jód7lkiego budownic~wa. W czo raj od samego rana 
rze zwiedzali n.owe ooiC<lla mieszkaniowe. 

dzienni.ka.­
dorobkiem 
dziennika- Delegat polski 

na Kongres 
irackich Zw. Zaw. 

WARSZAWA (PAP). - Z pn:e­
prowadzonej ostatnio przez resort 
zdro-wia analizy szczepie11 BCG w 
naszym kraju wynika, że co·raz 
mn icj dzieoi zapada w Polsce na 
gruźlicę. Liczba za.chorowań na 
gru;i;Il<:ę zmalała blłsk-0 dwukr-0t­
nle - z 38,7 (na 10 tys. osób w 
wi6ltu do lat 19) w 1953 r. do 19,7 
w 1957 r, Ponad cztere>krotnie 
:.malała także liczba zg-OJtów 
w.śród dzieei i młodzieży z powo­
du tej choroby. 

Ta.k znaczna poprawa możld.wa 
była do ()Siągnięcia dzięki maso­
wy_m szczepieniom BCG, którymi 
obJęte są przede wszystkim dzie­
ci i młodzież. Przeciętnie co ro­
ku badaniami tuberkuli!nowym•I 
objętych jest w Polsce olt. 2,5 mln 
osób, z tego ponad pół miliona 
zostaje poddanych mcze·pieniom 
przeciwgruźliczym. 

się osiedle na żuba.rdziu, które 
otrzy,ma nae;wę 15-lecia Polski 
Ludowej. 

• 
• 
• • 

Przebieg sesji RH m. Ło~zi dla uczczenia 
1 OOO-lecia - ukaże się w broszurze 
Program pobytu radzieckiej delegacji 
P-artyjno-rządowej w Łodzi w przeddzień , 
Swięta lipcowego 
lódi dla wo!s~a wojsko dla Łodzi 
1 O bm. plenarne posiedzenie KŁ PZPR 

Sekre!ariat KL PZPR na posiedzeniu odbytym w dniu 
6 li1>ca br. z udziałem przewodniczącego Prezydium l~dy 
Na.rodowej m. Lodzi Edwarda Kaźmierczaka - mię­
dzy innymi rozpatrzył: 

11 prop·()zycję Prez. RN wydania drukiem materialów 
z ()dbytej w dniu 27 czerwca br. sesji Rady Narodowej 
m. LodZI poświęcone.i uchwaleniu programu Lódzkiego 
K()mitetu Frontu Jedności Narodu i Rady Narodowej 
m. Lodzi dla uczczenia przez społeczeństwo lód7.kie ro­
cznicy 1.000-lecia Państwa Polskiego - uznają,e uka.za.­
nie się tegoż dokumentu w druku, w postaci popularnej 
broszury za jak najbardziej celowe i pożyteczne, 

• · Sekretariat akcept-Owal proirram obchodu 15 ro­
czwcy powstania Polski LJ1dowej z udziałem będącej 
w naszym kraju z wizytą przyjaźni delegacji partyjno­
rządowej ZSRR. 

Program pobytu delegacji partyjno-rządowej ZSRR w 
Lodzi w dniu 21 lipca br. przewiduje - spotkanie dele­
gacji z zalogą iednej z fabryk wł-ókienniczycb, zwiedze­
nie miasta, udział delegacji w uroczystości na.dani.a. nowo 
wybudowanemu osiedlu Żubardź imienia 15-lecia Polski 
Ludowej i przekazania. go do użytku społeczeństwa, 
udzia.ł delegacji w uroozystej sesji Rady Narodowej 
m. Lodzi i obecność na przyjęciu wydanym przez Prezy­
dium Ra.dy Narodowej dla aktywu politycz.no-spolecr..ne­
go z okazji Swięta Odrodzenia 22 Lipca. 
Jednocześnie w ramach WSP'Omnia.nego wy:iej progra­

mu, pe>d hasłem „Lódź dla Wojska Lud()wego - iWojsko 
Ludowe dla Lodzi", zostaną między innymi pncka.za.ne 
wojsku od sp<>łeczeństwa naszego miasta wartościowe 
upominki. Poza tym kilkanaście łódzkich zakładów pra- ł 
cy wyśle swe de!ega.cje na uroczystości 15-Iecia orga.nizo- ł 
wane przez jednostki wojskowe, inne zaś zakl.a.dy gościć ! 
będą w tymże dniu u siebie delegacje Wojska Ludowego. 

P()nadto Sekretai·iat, obok omówienia. szeregu spraw 
natury organizacyjnej, ustalil 

• termin odbycia. plenarnego posiedzenia Komitetu 
Lódzkiego n.a dzie1i 10 bm., godz. 10 z tematem: „Zadania 
łódzkiej organizacji partyjnej w świetle uchwal II Ple- ; 
nnm KC PZPR". ł 

B Ustalono poza tym, iż po zakończeniu obrad, czlon- l 
kowie Komitetu Lódzkiego i za.proszeni goście udadzą 
się autoka.ra.mi na zwiedzenie ważniejszych inwestycji, 
budowanych osiedli ntieszkanfowych i obiektów w po­
szczególnych dzielnica.eh Lodzi. (D.) 

' ------------------------------
Z posiedzenia Prezydium RN m. lodzi. 
o Nowe szkały podstawowe 
o Czwórka z plusem w „Kukułeczce'' 
o Muzeum Ruchu Rewolucyjnego 

Na WL~ajszym p<>sied>zeniu .Prezydium RN m. Łodzi podję­
to S'l:ereg postanowień, z których oo ciekawsze pod.a.jemy do 
wiaidomości czytelników. 

Dyrekcja Lódz..kiej Gry Licr­
bow-ej „KUJkJułeczka" zgłosiła 
kilka wniosków, z,m.ierzających 
do uatrakcyjnienia gry, a wy-

Zwi6<lzanie Lodzi rozpoczę­
to od '~'idzewa. Czerwony au 
tokar mija Plac Zwycięstwa 
i po chwili zatrzymuje się na 
chwilę przy ul. Zbiorczej. 'l'u 
pov\\staje Widzewskie Osiedle 
Al ieszkaniowe. W przyszłości 
,~-idzew, na kitórym dotychczas 
n!ewie1e się budowało, stanic 
siei jeszcze jednym wielkim 
placem budowy, 

W sumie - wycieczka zor­
ganizowana ;prz;ez Łódzki Za­
n.ąd B:.idown iotwa dla dzien­
nikarzy z calegio kraju, d,ała 
wiele cennego rha.teriału o 
lód,zkim bud<J<wllliciJWie. •ro 
bardzo dobrze, że WII'eszcic 
Łódż pokazala pr:zedsltawicie­
lom prasy krajowej swoje o­
siągnięcia budowlane na prze­
strzeni 019tatnich 15 lat. 

W AR,SZA WA (PAP). - 7 bm. 
w godzina.eh poranny<:h opuści! 
Wa!l"szawę, udając .siię do Ba.gda­
du na I KC<ngroes Irackich Związ­
ków Zawod<Jt\vych przewodnic,zą­
cy z.es.potu ląc.zności międzyITTa­
rodowej i czl01n.ak CRZZ - Bo­
lestaiw Gel>ert. 

Od kiedy pralki i motocykle 

rażających się w pewnych 
zmiana.eh w regulamin.ie. 'l'al< 
np. d() tej pory 5;) proc. wply 
wów przeznacza. się na nagro­
dy p1eniężne, propozycja zaś 
zmierza do tego, by na nagro­
dy pieniężne prze~aczać tyl­
ko 50 proc. wpływów, a pozo_ 
stale 5 proc. - na specjaln~ 
nagrody rze<:::u:>we, losowane 
wśród uczestników gier. 

Wycieczk~ oprowadzają głów­
ny archiiek~ m. ~dzi, Hen­
ryk Gromski oraz in:iynierowie 
Dobr.i:yńsk'i i Kuchad'\Ski. Dz.iei.'l 
nilrnrzy najbardziej za~ntereso 
wala budowa - jedyna zre­
sztą tego r<Jdzaju w kraju -
magazynu-btblioteki uniwersY­
teckiej przy ul. Narut.owicza. 
Bądź co· bądź, magazyn ksią­
żek z.o.stal w stanie surowym 
zmont<:>wany całkowicie z ele­
mentó·~· prefa.brykowanych o 
konstrukcji w km.talcie litery 
l I. W tej c.'lwili wykańcza 
siG tu również budynek gló­
wny biblioteki oraz w najbliż­
szych dniach ocLcla się do użyt 
ku pawilon ozytell!li czaso­
pism. llaz po raz pstrykają 
aparaly fotograficzne. Jeszcze 
tylko zwiedzenie pierwszej kon 
dyg>i:acji potężnego magazynu 
(ogolem pomieści. milion to­
mów, a w tej chwili sprowa­
?zono _tu J>Onad 300 tys. ksią­
zek) , Jesrzoze tylko obejrzenie 
czytelm ~zasaipism i jedziemy 
daleJ. 1'.1erumek - Dolv. 'l'u 
wycieczka dzien.nikarzy Za.trzy 
muj.e .siei na dluŻej. Jest co 
oglą<lać. Ois'edle mies:z.ka.ni?­
we ro~n ie wpl"'O\St w blyiska­
wicznym ternu:>ie. W tym ro­
ku o<l.da się do użytku - in­
formuj;.'\ goopodarze - 2.000 
izb. Hozpoczeito już budowę 
tzw. punktowca metodą de­
skowat'1 przestawnych. 

\\ ' nc>wych blokach na Do­
łac-h zastosowano suche tynk.i 
oraz podłogi z mas ;plastycz­
nych. Dziennikarze zwiedzają 
mieszkania. Są jasne, widne, 
prz.ootr<l!.llne. }fumy się czym 
pochwalić. Doly wszystkim 
siG podobały. 

J~ bardz.iej ~obalo 

J, Kr, 

Wiel~a czwórko.„ 

KOIIlgrcs roopoczyina się 8 bm. 
Jest to picrW\SIZa wizyta przed­
staiwioi-ela polskich z.wią"llków zą 
wodowych w Iraku. 

z Fernandelem 

„Humor w służbie pokoju" 
BERLIN (PAP). - Bawiąca o­

statnio w Ber-linie na fesilLwalu 
filmowym włoska gwjazda ektra­
n.u .Sophia Loren, prizyjęla sta­
nowis.ko przewodniiczącej komi­
tetu pod nazwą „Humor w służ­
bie pokoju". Jak w~je ta 
nazwa, komitet pcl6tanowil wy­
koreystać je.srzx:z,e jedną drogę, a­
żeby doprowadzić do rozładowa­
nia atmo.sfery mięcizy.narodowcj. 
W skład komiotetu wchodzą głów 
nie pisarze amerykań.socy, bry­
tyjs.cy, frailllCUSCY i zachodnio­
niemieccy; do ws.pólpra.cy zapro­
szeni z<J1Stali rówinież pr.zedlSta­
wk!cle ZSRR. 

Komi:t.et zamierza rówmez na­
kręcić film pt. „Czterech ryoa­
rzy Apokalipe.y" z udzia·lem wy­
mi.enionych aktorów w roli czo­
łowych polityków świata, widzia 
nych od l udzkiej .strony. 

WIEDE~. - KancleTIZ Auostrli 
Ju1ius Ra•ab 1Zrea:ygnowa~ we wto­
rek z misji uł>worzeCJia nowego 
rzą4u ausbria.c<-tiego. Zosfał O<II u­
poważnio.ny do tego kroku przez 
kierownictwo Austriackiej Partii 
Ludowej. 

BONN. - We wtorek pmybył 
do Bonn minister spra•w tzJagrani­
C.liny.ch Hola•ndii, J. Lu.ns . RolZpo­
czął on rozmowy z minisMean 
spraw zagraniCtzJny-0!1 NRF, voin 
Breintano. 

Zda·niem kół dobrze po!CJformo­
wa1nycłt, tematem rOtzJmów ma być 
n1. jin. sprawa wyrównania gra1ni­
cy, ods.z,koclowaonia dla ofiar hi­
tleryzmu i inne sprawy obchodlZą­
ce oba kraje. 

LONDYN. - Traganze •na łotmi­
s.ku 101ndymkim odmówili wyła­
dowania t.ransportu Ia.rby druikar­
skiej, który prrz.ybył drogą lo•t.n.i­
czą z Amsterdamu. Solidaryzując 
się ze sbrajku.iącymi pr.acow11ika­
mi bryl:Yi·skiego przemysbu :farb 
drukarskich u.zmali oni, iż trans­
port ten s·l.użyć ma dla zlaunania 
o~oru strajkują.cych, 

polskiej produkcji bez talonu 
Wczoraj w Wydziale Handlu 

Prezydi.um RN m. Lodzi od1byla 
się konferencja prasowa, n.a któ 
rej poinformowano dziennika­
l'ZY o spo·sohie sprzedaży talo­
nowej motocykli krajowych 12.>; 
ccm oraz pralek elektrycznych 
pol&kiej produkcji. Ponieważ do 
tychcza•sowe enuncjacje w -pra­
sie były nie·ściiSłe, spCYWodowaly 
wiele zamieszania i niepoirozu­
mień. 

Sprzeda.i talonowa motorów t 
pralek wlaściwie wygasa. Tryb 
postępowania w ostatnich tygo­
dniach tej sprzedaży został u­
zgocJ.niony pt'Ze<Z Wydrz.iał Han­
dlu z Woj. Komisją zw. Zaw. 

Talonowa sprzedaż mot<H:ykll 
125 ccm produkcji krajowej obo 
wiązywać będzie do d.nia 31 lip-

M<>:n•ehesteru, g<J:ziie tl'ansport faT­
by wyładowano. 

KAIR. - Minister&two ln:f.onna­
cji tymczasowego rządu Republi­
k! Algiernkiej opubhkowalo o­
Śi\v\ 1a.dcrzenie, w którym stwierdza, 
że eg.zeku.cja dokonana nieda.w1110 
przez wta•clze fra.ncuskie w Oranie 
na dwóch jeń.c.ach algierski.c•h jest 
pog;wał·Ceilliem praw wojennych. 
Cały świat powin•ie>11 wiedzieć -

g~o·si oświ·adczemie - że w tym 
samym czasie, gdy V{ladze fraincu­
skie morclują a!gie•'9kich jeńców 
wojen.nych . nącl tymc.za.sowy Re­
pu.bl·i•ki Algier&kiej zwolnił wielu 
jeń.ców francuskich, nie sta•wiając 
żadJnych żądań ani warunków. 

GENEWA. W tok.u dys-
kusji na.d międzyn.a.rod.o•wą syLua­
cją cl.<cmomic201ą, J•a'ka rozpoczęta 
się w dniu 6 bm. w Ra'<'!IZ.ie Go­
spodarca:o-Społec,?Jnej ONZ, dłluż­
sze przemówienie wygłoeił wice­
mitnister spraw zagra.n!C11Jnych 
ZSRR,; FiriubLn. G!os zabierali 
również sekretarz generalny ONZ/ 
Ha.mmars.kjoeld, re<prezenta:nci 
Fi0nlandH. Chile i innych krajów 

ca 1M9 r. Z dniem 1 sierpnia 
1959 r. znosi się dotychczasowy 
system sprzedaży talonowej, a 
motocykle 125 ccrn wprowadzi 
s·ię w dowolnej sprzedaży. z tą 
datą więc nabywca tych moto­
cykli nie będlZie potrzebował 
posiadać talonu. 

Posiadacze talonów nie rnreali­
zowanych do 31 lipca 1959 r. · bę­
dą mieli pierwszeństwo nabycia 
motocykli po tym te·rminie, jed 
na.kże nie później niż do dn;a 
31 sierpnia br. 

Podobnie ma się sprawa z 
pralkami produkcji k·rajowej. 
Sprzedaż talonowa obowiązywać 
będzie do dnia 31 lipca 1959 r. 
zaś z dniem 1 slcrpn ia br. sprze 
daż pra.lek produkcji krajowej 
odbywać się będzie' bez talo­
nów. I tu pierwszeńs~wo do na­
bycia pralki będą mieli posia<la 
t?Ze talonów nie rzirealizo-wanych 
do 31 lipca. Ten przywilej obo­
wiązywać becizie tylko 1 mie­
siąci, a więc. do 31 sierpnia bir. 

Ta zmiana bardzo dogodna 1Za 
równo dla klientów jak i dla 
handlu jest możliwa dlatego, te 
w.zrosł>a po-wa.żnie prodwrnja pra 
lek krajowych. I tak np. w ro­
ku ub. w Łoclz;i spmedano 7.650 
pralek. W tym ro•ku IZ<r I pół­
roC'"Le sprzed-a.Jiśmy 5 tys, a w II 
sprzeditmy .ies:l'Jcze okol-0 8 ty·się 
cy. Razem więc 13 tysięcy sztuk 
Można więc licizyć się z tym, ze 
przy ta.k dużym wzr'Oście poda­
ży zbyteczina jes·t Lorma tra1ns­
akcji talono•wej. T·u należy rów 
ni·eż wyjaśnić, że wszystkie pI'al 
ki p.roclukeji krajowej są do­
brej jako3ci, mimo że najwięk­
s;~-m powodzeniem cieszą się 

popularne SHL-ki. 

Jak oświadczył .s;ekreta.rz ko­
mi1tetu włoski dziennikarz San­
dro Pakirn<JStro, jedną z organ.i­
Z<J<Wanych imprez jest „konf•er-ein 
cja na najwyższym s=eblu", 
która odbędzie się w ·ramach fe­
&ti1walu fhlmowego w Wenecj i 
we wrześniu br. „Wie1ka czwór­
ka", która zasiąc!2Jie pr.zy .stole 
konferencyjnym, to królowje hu 
moru - ll:!lany W1Szy..stki.m ra­
dziecki humo1ry.sta Oleg Pop<J<W, 
Danny Kaye, Alec G ui:ness i 
Fernandel, albo też w jego za-
1S1t~p.s~wi-e Jac1,1ue.s Ta.li. jiiamol01t m.s tał " ~ orae ,t>rzedstawiciele F,AD., 

w 2lWiązku IZ tymi zmianami 
władze handlowe Lodzi apelują 
do po,;iadaczy talo.nów na mo­
tocykle jalt i na pralłti, by zre­
alizowali je przez wykup towa­
ru w nioźHw.ie jak najszybszym 
czasie nie czekając na ostatnie 
terminy. Zwraca się również u­
wagę, że p.oda.ne termi.ny waż­
ności talonów nie będą pod 
żadnym pozorem pn:edłużane . 
Tak więc forma transakcji talo 
n0<wej - zostaje już ca·tkowl.cie 
OQlikwidowana, c,&k). 

Drug~ wniowk zmierza do 
uruchomienia w „Kukułeczce 
.s.pecjainej wygranej drugiego 
.stopnia, podobnie jak w 
'l'O'l'U-LO'J.'KU, 'l'ak więc, lo 
sować będzie się nie pięć -
jak d<l'tąd - liczb, ale sześć, 
(z szwtą dodatdwwą). :Spe­
cjalną nagrodę li stop.ni.a o­
trzymywać będą ci, którzy u­
zyskają cztery trafne liczby z 
wylosowaną dodatkową, &Zu­
stą. 1''llllldusz na tę nagrodę 
będzie uzyskiwany z nadwy­
żek wpływających n.i nagro­
dę I etopnia, której najwyż­
sza wygrana - jal{ wiadomo 
- może wyruJIS:ić maksimum ' 
500 ty.s. zJ. Dotychczas swny 
te (wplywająoę po uzyskaruu 
już 500 tys. zl) były przema­
czane na na.grody niż.szyc..'1 
.stopni. Oczywiście, nie zaw­
sze „c::wórka z pllllSeffi" bę­
diZie do wypłacenia, gdyż w 
wypadku trafienia wygranej 
I stopnia - w następn-ej grż<:! 
nie bę<lzie żadnych nadwyżek 
z I nagł'ody. W takim wypad 
ku „czwórka z plusem„ będzi:~ 
trakt.owana jako normalne czt.e 
ry traf;enia. 

WniookJ te ZOISll.ały zatwier­
dzon·e przez Prezydium i już 
w najbliższym oz.asie będą 
wprow<1drone do g·ry, 

* * „ 
Jalt po1niormowal na pOS'ie-

dzeniu Prezyd.i!wn kurator 
.okrę.gu S2lkolnego mia-
sta Łodzi, mgr Wlodz·­
micrz Hajdrych z p c;.c-zqlkiem. 
roku &"Z;kolnego uruchomionych 
zostanie w Lodzi !) nowych 
szkół pad.stawowych. Nie 

wiszystkie one będą j'Uż od 
1 września pracowały w no­
wych budynkach, lecz w za­
stępazych (przeważ.nie w in­
nycll &7Jl:olach), ponieważ są 

U)alm.,y ciąg na ~ J) 
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Liczbv i fakty 15-lecia . u ernatorzy USA . • · • W Teatrze Powszechnym 

u N. Chruszczowa Straty wo1enne Pol ski . . ···~···· .............. . 
~~::~„~~~",;w latach 1939-45~"µ,~„~~~:k"'' ...,.. Zołnierz 

przyjął we Znisz;azeniu · uległo (na obec-
wto~ek na Kremlu grupę gu- WARSZAWA (PAP). - Do- mowaily ok. 30 proc. stanu jej nyoh terenach) do 20 t)'IS. zakla-
bennatoców aanerykańsk:i-ch, któ- konując z cii;:azjt 15-leda •.::Klls'.adania: zni=z.onych zo.;;talo dów przemyslowych, 
r-q od!bywają podróż :po Związ- Polski Lud.owej bilansu na.s:rego in.in. 162 tys. budynków mies.z- W po:-ówna:ni•u z innymi kra­
'· bo.gatego d.Ol!'e<bkiu goo1podarcz.ie- kałnyic.'1, 334 tys. zagród wiej- jam:i znisz,:::zenia wojenne Pol­
.n:u Ra.d'Zliec!kim i prz,eprowadził go i spole=·o-'kultura!Jne.go - 1s:kich oraz 968 tys. goopodarstw ski by~y szczególnie wy.s•ok:ie. 
z ni:mi l'Q2lIDOWę. .sit.ale trzeba mieć na uwadze d:om•owy<::h. Straty w p!rremyśle, Zmn:ejs:zyly one majątek n.aro­

:naii:zą sytua~ję w r. 1945, kiedy górnli·:::twie i rzem'.ocile wynoo:ily oowy kraJU (w st<ll5um:ku do 
'o w sp~1toszo.i.fm prz,ez wojnę ponad 22 ml.d. zl, co cdpowiad:a [J.939 r.) o 38 proc. podczas gdy 
kraju przystępowaliśmy do bu- w p:-zyblitż.eruu 1/3 p;rzedwojen- np. we Francji - o 1,5 proc. Koncerty 

Zespołu Pieśni 1 Tańca 
Armii Radzieckiej 
w woj. łódzkim 

dowy nowego ustiroju. a w Angliti o 0,8 proc. 

Z okarzji 15-lec1a PRL i 15-
lecia TPP-R odbędą się w na­
szym wo1>jewóihltwie koncer~y 
7(H:i.sobowego zespo~u Pleśni i 
Tańca Armii Radzieckiej. 

N a skwtek działań woj ennY'ch 
i terroru o~upanta ponad 6 
mln. obywateli pols~Lch &traciło 
2yoie. Zg!nęlo m.in. 7,5 tys. le­
karzy, ponad 6 tys. n.aukow­
ców i nau::zycieli, pr-~.szło 5,5 
tyis. adwo1katów i .s.ęd:lliów. Po­
ma•d 1 mln. osób zapadlo na 
1gr<użlicę z powodu trudnych 
waruników życia, przeszło pól 
milio1na ludzi dotknęło trwale 
Inwalidztwo. Na lOO!J mies'llkań ­

DzH, 8 bm., o godz. 18, koo- ców naszego kraju &traci<lo ży­
cert taki odbędzie się w Zduń cie w czaisJe wojny - 22'0 oby­
skicj Woli, 9 bm., 0 irod-z. 17 wa.teli, w Jugosławii 108, 
w Pfolrk>l>wie, 10 bm., 0 godz GrecJi - 70, CSR - 15, Anglii 
19 w Radomsku, 11 bm., 0 godz. - 8, a w USA - 1,4. 
18 w To~wie, 12 bm., o Strnty material!ne osza<:O<Wa;ne 
godz. 15 w Zgierzu, a o godz. :ZCIO'taly na sumę 258 mld. Zł 
18 w Ozorkowie ora-z 13 bm., (ceny z 1939 r.). Straty bezipo-
o god-i. 18_ w Kutnie. . średmie kraju stanowily 38 proc. 

Wszystkie konc~rty będą si,;:\ pr-L.edwojennej wartc6ci mająt­
odbywaly na stadion.ach spo1>r- k,u narodowego. Bei.poorednie 
tmvycb . (a.s) Gtraity materialne lud:nood obej-

Rad.i o iatawizj a; • L 
SRODA, I LIPCA 1 PROGRAM II 

PROGRAM I 5.30 Wiadomo6cl. 5.36 Muzy.ka 
5.00 Wiadomości. 5.30 Muz. po- poranna. 6.ao =iennik poranny. 

ranna. 5.47 „Urocha". 5.50 Gimna- 6.40 Muzyka poranna. 6.50 Gimna­
styka. 6.QO Dzienn.hl<: porainny. 6.10 styl<a. 7 .00 „Ra.dio-RekJa,ma". 7 30 
Muzyka pora'111!1a. 6.35 KaJooda'fz D'Ziennlk pe>rain.ny. 7.50 Muzyka 
radlowł'. 6.40 „Rad10-Reildama". pora.n.na. 8.30 Wiade>moścl. 8.36 
7.QO Dziennik pe<ran•ny. 7.15 Mu.zy- Prze.g!ąd prasy. 8.45 Tańce i ma,r 
ka pora1nna. 8 .00 Wiaodooności. 8 .06 s.ze na ovkiestrę. 9.05 Muizyka ro11: 

Z posiedzenia Prezydium 
Rady Narodowei ~· lodzi 

(Dokończenie ze Btlr. 1) dium .H.N musi adaptować i 

pewne trudności z zakończe­
ni.em podjętych budów. M. 
in. opieszale bU!duje MPRB :l 
bu.dyu"'k przy ul. l::liea'likiewieza 
3.5. .Llrygady murarskie na 
tej budowie nie wywiązują się 
należycie z zadania, cale dn!c 
robo•cze przez.na.czając na.„ grę 
w karty. 

7 z tych szkól będzie typu 
laickieg(J - bez nauczania re­
ligii. Zo.stały one rozlokowa­
ne w rejonach pos:iadających 
również szkoły z nauką reli­
gii, tak. by mieszkańcy m~eli 
swobo·dny wybór typu szkoły. 

Prezydium zatwierdziło pO­
w.sitarue tych szkól (są już 
one w te.i chwili całkowicie 
zorganiwwane), zwracając u­
wa.gę na konieczność wz.m.oome 
nia nadror·u nad budową, tak 
by terminy otwarcia zostały 
dotrzymane. (g) „ 

* * 
Jednym z ootatnich punktów 

przekazać szkole MO budy­
nek przy ul. G<Lańs.l{iej 75. 

Na wczorajszym posiedzeniu 
Prezydium omawia.no przede 
wszystkim S•prawy prelimina­
rza budże<towego l\llureum. W 
wyniku ohrad przyjęto zapro­
pono>.rany prze.z Wydział Kul­
tUJry &kl.ad Rady Muzeum, na. 
czele której stanie po>el Eu­
geni·u.s·z Ajnenkiel. Ustalo.;io 
również, że Wydz. Kultury do 
końca liipca br. przedstawi pre 
liimLna:-2: budże·towy Muzeum 
na rok 1950, a do końca 
sierpnia preliminarz Mu­
zeum :ia rok 1960. W naJ ­
bliż.s.zym czasie Wyd.ział Kui­
tury ma przedlożyć Prezy­
dium pr01POzycje w sprawie 
Ul5affiodz;ie1nienia Muzeum i 

propozycje peroonalne obsa­
dzenia k:ierow;nicl:wa Muz.eum. 

(w) 

było <'l!llówi~ przygotowań 
budo~y :MU1Z€um Ruchu Re­
wolucyjnego Łodzi. i Okręgu. 
Muz,e•un to, jaik jurż pisaliśmy, 
powstanie w budynku byłego 
więzienia przy ul. Gda~,.;.:kiej PŁ1CI 
13, po jego adatPtacji i pr~-
hudowie. Ponieważ w budyn za. 4 ~raflenla - 9:360 rzJI: (10 roo:-
k t 

· · · · be . w w1ąrz;an), za 3 trafrlenl•a - 245 eł 
. u . ym =~sc1 SJ.ę o cme o I (5'25 · a'O<ZIWllą:zań) 1 = 2 tna:tienla -
Jewódzika SZJkola MO, Preey- 12 C1lł (10.5!>7 roziwiąa:ań). 

Przegląd prasy. 8.1J5 Muz. poran- rywke>wa. 9.35 „Pełn;;m głosem o 
na. 8.35. Muzyka i a•ktuaJ.noścJ. 9.00 Spl'awa·ch mloclJzleży•'. 10.00 Mi­
Dla dz1ecl słu,chl'.l'Wli.slko pt. „Kozu s·trZC>Wskie batuty. 10.45 „Cwona­
cha-Kla-mciz,ucha". 9.20 KaQł!'jdos- ta" - opowiadanie u.oo ZeSIP'OłY 
kop mu:zy.camy. 10.10 Koncert Or- l piOISEmkarze. ll.30 °W rytmie wal 
ktestry PR w Krakowie. 11.00 Po- ca. 1U!7 Sy~nał czasu 1 heo;i•nał rz. 
tudnle>wy ko.ncert po·pulazmy. 11.57 Wie.ży Maria·cldej. 12.04 WJado­
Sygr,iał . cza&u i hej na! a: Wieży mości. 12.10 (L) Inoor>ma.cje dnła. 
M~rtaC'kICJ. 12.04 M.urz.y•k·a liudowa 12.15 (L) Audycja d!la wsi. 15.00 Chc1·e11· e1Tzam1"nowac· ..• laureata Nobla 
róm)l'ch inarodów. 12.35 Melodie Wi·ad.oaności. 15.10 K0<nceirt Chóru \:I 

Skandal lekarski 
balete>we korrw.ozytorów polskich. Ro:zgł . Wrocławsd<iej PR. 15.30 Dla 
13.00 W szyblk1ch tem,pach. 13.20 dzieci 0<dc. p0<w. „Alllia e: ZLelone­
Od. sola do orkiestry. 13.!>5 W!ado- go W~górza". 16.05 (Ł) Audycja 
mosc1. 14.00 PopulaITna 111/U!Zyka dla młodzieży. 16.20 (Ł) Melodia 
sym.foni02Jna. 15.0l :LnfO<l"ITlaeje. rytm ii nio.senka. 16.50 (Ł) ~ 
1~.05 Utwory .taneczne kompoo:yto ność pomaga aiktyw<i11:acji"" - au- w zach. .N 1·emczech row radz1eck.1Clh. 15.30 Z życia dy·cja w oprac. A. BorO'Wi,ka. 17.10 
Zw1ą.2!k:u Ra,dz1eClklego. 16.00 WJa- (L) Kalejdoskap muzyc:zmy. IB.00 

kwali:fikacyj!llemu, stoi paati Bri­
giitte Sc:hroeder, żona m1nistra 
NRF, domosc1, 16.05 AUdY.<>Ja_ akfnla,IO'La. (Ł) Lód!zlkl dlZioo.nik rad'IO<Wy. 16.25 BONN (PAP)._ Prof. dr Wec-

16:15 _Gria rz.espół F;ra111c1S7lka Gór- (Ł pr. I) K0<ncert roorywlkowy w 
k1ew1cza. 16.40 Maga-zyn Z'ie<m za w:Yk. Ort.<ies!Jry ŁRPR p . d. He.n- ner Forssmam,n, 1auireait Nagrody 
choclmch. 17.00 AudycJa dla mło- ryka DebiJcna rz; ud/ziałem F'ra.n- Nobla w dziedzinie medycyny 
d'Qlezy wkolnej z cyk.Jiu! „Dla cie cisrz:ki KieJa.sińskle'j - forte[pia.n. (1956 r.) i jeden z 111ajiwiękiSIZ)'Ch 
knwych cieka<We &prawy". 17.30 18.25 Aud}'cja a,ktruaana. 18 35 Mu- .s;peiqjaJi.stów śwfata w d:!:iedzill1Jie 
TadeUSIZ Pl>Ciol'llciewlcx - Sonata zyka i alktualnoścl 19.00 Wiadomo eh "b 

Z prac KERM 
sk!'ZYPCCJW<a F-dur. 17.45 „Radi·o- śeoi. l<.l.05 Gra orkiestra Glenne'a Ol'O< eerocHwych, 2l0stał UiEl\l~.ę- WARSZAWA CF.AP). - 7 bm. 
Reklama". 18.00 Wiooomośc.i. 18.05 Millem. w.20 „Łaska•wy chleb" _ ty ze stanow.i.ska a;z,efa. wydrz;uaW, odlbylo si,ę posiedzenie Komitetu 
Pog<wa1'ki z Temi:dą. 18.25 (L) Ko111 sbuchowlislko wg s.zituk\ Turg1'Emie- chinlirgiiczmego 51.IPLUal.a w Due.s;- Elronomiczne.go Rady Milll.istrów. 
cert rozrywlkowy w wyto<. Orikie- wia. 20.50 Gershwim: Melo.die rz; op seldorfie, ponieważ„. nie zgodził Komitet EironQiIJ.iczny za~wier-
stry ŁRPR p. d. Henryka De bi- „Porgv aind Bess". 21.00 Z kir aj,.; · d · d'Zil zed ta.iw· · · c.ha " udalia!em 1:'"ranoisrllkl Kiela- i a:e świata. 'l.27 Kro.n!J<a spo.rto- się po dac egizamii!l.OWi, który pir ,;; W!lly przez nl!iln1-
sinsklej - :forte1Imm. 19.05 Ullllwe<r wa. 2uo Gra Ol'kiestra Ta.necrz.na miał wykazać, czy po.s.Laida 01!1 stl'a ~lu 'yewnętrz:negio plan 
sytet Radiowy. 19.15 Splewa Pań- PR. 2.2.10 „Paimlętm~k statecrmej clostatec.zmy zasób wiedzy odj:io- obrotow de_tah~ych artykułami 
stwowy Zespół Pieśni i Tańca panienki" - fu>a.gmen·t porw. Simo- . . . . lrorusumpcyJnyma. z produkcji 
.. Ma-ze>wsa:e„. 19.30 K<>nce.-t :rorz;ryw ne de Beauvoir. 23.00 „Tlrzy pie:rw wmdaiJąoe:J Jego starrl()fW'lSlku. kil'aj'Owej i i·IIlaJ'OI"tU w III' kwar-
kowy w ~· Malej O<rkiestry sze" Wolfganga Allnadeus.za M-0- Spiraiwa ta wyw<l\l:ala głoŚlny taJe br. oiraz plan kaSOIWY i kre­
Rozgł. Sląsk1e,1 PR. 20.00 Dziel'lll'l·i•k z·a,rua (I Sema.ta, I Symtt>nia I Ko.n k dal _,,..,, ·1 · h dytowy 
wiecrz.or.ny. 20.2.6 Wiadomości sipor cert). 23.50 Osta.tnJe wlade>~oścL 15 an . w uo.o<,rC 

1 N1'6!!1<;Zlec rz:~- · 
towe. 20.30 Melodie ta.necz.ne .. 20.4-0 chodruch, tym glośIHeJszy, ze KO!llllite:t EJkionomiczny ucllwa-
Audyc)a dla wsL 20.55 „Plęc ma- TELEWIZJA Jak s1ę okwalo - pro.f. FOII'ss- !il: zgloozoine iprzez mirustra zdl"()-
nut ~ wychowa<nrn". 21.00 Ko•ncert mairun pcxawollil oobi.e na ostrą wia ZJITI.iany w struktur'Ze or-
Chop11nowgk1. 21.30 Muzy<ka popu- 19.30 Da:lenmr!lk telew.lrz.yj'!ly '(W). krytytkę warunków higlieinioz- · · · rt _ _, ___ „. lr.~na. 21.40 .,Książiki, •które na was 20 20 prrz.~ Ba'""'' ś 1 ~" (W h . h . gann:z:aoyJneJ O"es<> U vuimw!La, c.'Zei<a,ią". 22.10 Muzy.ka tanecrzna. · „. · "" '-J~ ll'la w a., ) nyc painu1ący~ W .BIZlp!'t~ach Zatwierdloony 2l0Gltal r\)w'nież 
23.00 Ostatnde wladomośeJ. ~.°d!~~:;tm;f.~«w)~d. po~f.<iej Du•CISIScldorfu, Ja~ r~ez ina pl.an pra<a !PI"Zyigot<J1Wawczyoh, 
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S. t P. 

1NACLAW BELAU 
profesor XVI Liceum Ogólnokształcącego zginął śmier­

cią tragiczną dnia 5. lipca 1959 raku. 

Wyprowadzenle zwłok nastąpi z kaplicy cmentan.a 
katolickiego na Dołach dnia 8 lipca br. o godz. 17 - o 
czym zawiada.mla.ją pogrążeni w głębokim żalu 

ŻONA, D2JIECI i RODZINA. 

Dnia 6 lipca br. l>O długich i ciężkich cierpienia.eh, 
zmarł w wieku lat 54, opatrzony św. sakramentami 
nasz najukochańszy - mąż. brat i szwagier 

S. t P. 

TADEUSZ KOSTECKI 
emeryt. 

Pogrzeb odbędzie się w dniu 9 lipca 1959 r. o godz. 
17 z kaplicy cmentarza. rzym.-katolickiego na. Dołach­
o czym zawiadamia.ją pogrążeni w głębokim smutku 

ŻONA, SIOSTRY i SZWAGIER. 

ObywatelowJ dyrektorowi W. Z. PGR - Łódź 

ioi. JERZEMU BOBROWSKIEMU 
wyrazy głębokiego współczucia. z powodu zgonu 

OJ·CA 
składa 

KIEROWNIC'FWO KLUCZA PGR 
OGRODNICZE. 

DZIENNIK ŁOJ!ZKI nr 160 (3924) 

ZAKŁADY 

krytykę całego .szpr1talructiwa za- związall'llY'Ch z przeniesieniem 
chodnianiemiec:kiego, w kt.órym Śl~kńej Akademii Med:YC2111ej 
troska o pacjenta sto.i na ostat- im. L . WaryńiS:k:ietglo do Kato-
mm plarrue. w.ie. 

. . . . Komitet Ekiotnomio=y 7JaltWller-
SJJ;€CJ~ej piik~tel'.i inadai.je dzil przedst.aiwioo.e przez mi­

cail:eJ te~ skandali~ spra.IWle ni.sitra przemy.silu cięż.kiego za­
faikt, ze na_ czele . kuraton~ I l<Yi:enia budowy waJJcoWlni alu­
szp.iJtala, ktore chciało ~dda~ mrlini'l!m i jego stopów w miejs­
slaWIIlego ucronego egzammoW11 00<W01Sci Kęty. 

Fatum 
W feUetonie z „Dziennika 

Polskiego" czytamy o na 
st~l\1Jącym wydarzeniu: „l:ta.b1. 
ni jero::ohrrwcy z zachowawcze­
go ugrupowamia. rell,gijnego, Ne 
turei Karta, wy<klęli budowni­
czych ,pewnego basenu i jego 
publicz.ność z powodu ~ól­
nych kąpieli kobiet i męż­
czy.zn. I oto niejaki 13€.n N.is.­
sin dając nwika do wyklętego 
basen.u, zła.mal rę!kę. Tegoż 
dnia za.chO'l"ował mu ojciec, a 
piekar;:iia, której byl właśei­
cieiem, zootala zamknięta z 

, powodu strajku !X'botników. 
S~ru1s;"l'.OnY Nis15i'Il przyrzwl n'.e 
uzywac ba~enu i klątwa zo.sta 
la mu zdjęta". 
~Niadomość na c'Za.Sie. Zasta 

nówcie się. więc dobrze przed 
pójściem na basen. 

Wczasy 
„Ga.zeta Zielo•n<>górska" prze 

prowadlzila kitka blyskawi<:z­
nych wywiadów z członkami 
Prezydium Had Narodowych 
kil1!m OJQPU}arnych miejooowo­
śc:i wypoczyinikowych. A oto 
niektóre informacje, które być 
moze przyidadzą się również: 
na&Z.J'llll czyte1nikom; 

soroT. 
- Krążą u na15 plot'kl, że 

Sopot w tym roku będzie stra 
szn.ie drogi. Czy to prawda 1 

- Tylko plotki. Będzie ta­
niej niż w roku ubiegłym. 
Mieszik.ańcy Sopotu rok telTI/U 
żądałi wygórowanych cen za 
pokoje. Sparzyli się na tym, 
nie znajdując amatorów. Po. 
kój na dwa ty.godnie o śre­
dnich wygodach można teraz 
dostać za 700 zł. 

MIK Ol.A.TK.I. 
- Mikolajki to przyjemn;.i 

miejsc:>wość, ale nie są one 
jeswze Miami. Jaik się zrobi 
chłodniej, to co t€\11 biedny 
urlopowicz ma roboć? 

- N 1estety musi liczyć na 
siebie i towarzystwo znajo­
mych. 

SZKLARSKA pOR:FJBA 
- Co w tym roku będz:e 

w S7Jkla~skjej modne poza wy 
cieczkami na Szrenicę ł 

J?oza górami chyba de. 
ptak,, Zrobiono piękne ldQffi~ 

l 

bohater 

Sldcmia Błasińska 
(Luka> I Leon Niem­

czyk (Sergiusz). 

Foto G, Puciato 

.„Nie mialem ź".-clneoo upodobania do teao co się nazywa 
f?Opularną sztuką, zadnego szacunku dla popularnej moralności 
zadne; wiary w popularną religię, żadnego podziwu dla popu~ 
larnych gestów bohaterskich... Jako czlowiek o uczuciach hu­
mambiarnych nienawidziłem gwaliu i rozlewu krwi. czy to na 
wojnie, czy w sporcie czy w rzeźni„. 

'fak pi.sal Bernard l::lhaw we 
w.s1pommeniach o swych pierw 
szych iatach działalruości pu­
blicystyczno-krytycznej. Wy­
rażona tu zasada tłumaczy 
zresztą całą jego późniejszą 
<lrziala!mość. Nie miałoby 
wiele s'i!nsu przypom:!nan;e czy 
telnikawi całej twórcwści wY­
bitne30 drarn..i1turga. Przypo­
ITiillijml więc ty liro że .i uż 
po „I'>..obieciarzu" i „Prof€19ji 
pani Warren" wydaje w 1898 
roku .ybok tzw. tr212ch sztuk 
niemiłych, 4 sztuki mile (ow­
biśde bardziej słuszne wydaje 
mi filę tłumaczenie an,giehsiitie­
go &lowa pleasant na przyjem­
ne). Zbiór ten obejmował 
chro-nołogicz.nie „żołnierza 
bohatera", „Kal!'l.dydę" „Męża 
;przezna<:Zenia" oraz „Ni.gdy nic 
nie wiadomo". Tak więc pierw­
Zbigniew<a Koc:zmanowicza ma­
mą z tydh &ztuik w reżyserii 
Zbi,g'Iliewa Koc<zanowicza ma­
my od kilk'll dini. możn-o.ść og[ą­
dać na soonie Teaitiru Pow­
iszecthinego. 

„żolrrierz i bohater" je.sit u­
twoce.'ll, który reży.s.erowi da­
je wyjątkowo duże możliwoś<..i 
inscenizacji, a nawet wy<boru 
gatu.nilm BOenioznego. Od ko­
medii obyczajowej p.ocząwszy, 

a na farsie 1111b nawet burles­
ce Skończywszy. Nie jeert; bo­
wiem rzeczą przypadlku, że 
niemałe sulkcesy wieńczyła r6-
w.nież oonuta :na tej sztuce Q­
peretka pt. „Czekoladowy żol'­
n~erz'', Sprzyja temu malo­
wniczość miejsca akcji, do­
wcipny d1alog i prrz.ezaba'W'Ile 
sytuacje sceniczne. 

Rzecz dzieje się na przelo­
mie 19 wieku, na Balika.nach 
a właściwie nigdzie. Zaciężny 
oficer SZJWajcar.s.ki w służbie 
jednego z wojujących pań&tc­
wek chroni się podczas uciecz 
ki na wrogim terytori·um, w 
pierwszym napotkanym domu. 
W domu tym jest diziewczyna 
zaikoahana w rodzimym boha­
terze. l\llimo woli szwajcarski 
żolnierz wkracza. w życie pan­
ny, po·czą:t:kowo jaiko niepożą­
dam.y mtruz a później w rv­
waljizac.ii z mitycznym bohate­
rem jako pretendent do jej 
Berea i ręki. 

Zbignoew Koczan~cz wy­
brał, jak się wydaje, jeden z 
najwłaściwszych spooobów wy 
stawienia tej sztuki. Umiejęt­
nie utri.ymuje widowisko na 
granicy komedli i farsy (szko-

by, p<J<Stawi<Jl!lO sto nowych ła­
wek, jest fontairuna z kryszta­
łu i kamienia. Ceny raczej 
n!IS\kie. Prywatnie pokój od 
1 O 1Zl dziennie, 

Dintojra 
Z .,Expressu Po'Łnańskie~" 

dowiadujemy się o wydarze­
niach, które miały miejsce po · 
meczu ka.lfa;ikiego KS z Tur­
covią w Kaliszu. „Już pod­
czas meczu zawod,nic:y obu .dru 
żyn wstali kilkakrotnie UJJ'O­
=ieni przez sędziego za ni~­
s.portowe zachowanie i brU!tal­
ną grę. Gdy to nie pomoglo, 
arbite= wykluczył z boiska 
Pre.y-bylsJdego za krytykowanie 
jego . orzeczeń i ·n:epG:z;wo1e­
me na wykon<mie rzutu wol­
n~o oraiZ Krauzego z 'I'ur{!'O­
vn 7,a kopnięcie przeciwnika 
bez piłki. Po zakończeniu za­
wodów wywiązała 1się bójka. 
pockzas której jeden z sedziów 
liniowych ude·rzony ws~l bu'" 
teLk'l w głowę, BóJ'k~ wywo~ 

da, że nie pokusil się o opra­
wę mtizyczną) i wiele by nie 
brakmvalo, by wyszło z tego 
bard.ro dobre przedstawienie. 
że tak w pełni nie jest, decy­
duje niefortunne ustawienie i 
chyba obsad.zenie roli Sergiu­
sza. Sergiusz - bohater, to 
nie ohwaak.i jUJ11ak, jakiego 
prezentuje nam Leon Niem­
C'Zyk. 'Io bohater mimo woli, 
zaskoczony, a nawet przytło­
czony swą sławą, to po prosti.1 
mlo•dszy major Petkow. Leon 
Niemczyk jest niewąt,pliwie U­
talento·,vanym aktorem, lecz 
w tej sztuce Z06tal on po pro­
stu źc<? obGadmny, a &kut<..'lk 
jest taki - jaki jest. Spra.••a 
to byna.imniej nie błaha, gdyż 
duet Bluntsich1i - l:lergiusz -
dżwiga na sobie ws2'.ystko, c~ 
sztuka ma nie do pokal.alllia, a 
do pO''JJe<lzenia. A pr:recież 
przy calym swym dowc1p-.e 
jest to ubwór mądcy i ciągle 
jeszcze aktualny. 
Pogratulować trzeba Felik:s<> 

wt Żlllk<Jr\vskliemiu (m.ajoc Pet­
kow) nowej, pełnej życia i do 
brego a·kitor5twa postaci sce­
nic.w.ej, oraz Miro.sławowi Sz,o_ 
nert<lrw:i przeprowadzenia roli 
Szwajca.ra Blun·hschli. Taik wła­
śnie czytelnik sztuki wyobraża 
sob.ie t€.go sympatycznego h'>­
telarza. Niewiele również mo 
żna by zarzucić Janinie Łu­
kowskiej, gdyby nie niepo­
trzebna szar'.ta w II akcie . .Nai­
więk.sizy kłopot reoenzentow

0

i 
sprawia HaUna Pawłowicz. 
Miej-:cami bardzo dobra, zni­
ka mem.al ze soeny w jnnych 
obrazach. Tę drugą UJWagę 
nar=a szczególnie akt III. 

świetną parę stworzyli ró­
wnież Si>ctonia Błasińska. (Lu­
ka) i Zbigniew Jabłoński (M.i­
kola). Mitkola - Zbigniewa Ja­
bloń.skiego to jedna z najbar­
dziej 15atyrycznych poo;taci sztu 
ki. Właśnie takim chyba mu­
siał go widzieć Shaw. W roil 
ofioera wystąpi! Tadeusz Ku­
źmiński. 

W sumie 7iaibawnc i - lllWzą,k 
dniając wspomniane zastr21eże. 
nia - udane pr2ledstawienie. 
które warto polecić czytelm-
k<JIWi. z. j. koz. 

„żoL"lierz i boha:ter" G. B. 
Shawa. Reżyseria Zbigniev. 
Koczanowicz, scenografia An­
toni Bystroń. 'l'eatr Pow&ze­
chny, premiera 3 11pca 1059 r 

lal inny zawodnik. który ude 
rzyl zawodnika kaJisklego, Siv. 
ka. Epilog tych zawodów ro. 
zegra slię nie tylko na zebrl'l­
niu Wyd.zialu Giei; pO;';P?' 
lecz również w sąd'zie„. 

Cies'ZY nas szczególnie 'Zat>O­
wiedź :rozprawy w s~dzie. Jak 
wynika bowiem 'Z tej wiado­
mości, to nie było wid<>Wisk{> 
sport&we, lecz prawdziwa din 
tojra chuligań.ska. 

Jak mennica 
Jeden z czytelników „!ycia 

Warszawy" zwrócił się do re­
dakcji z pytaniem, czy prawdą 
j€st pogłoska o premiowaniu 
osób, które zbio~ą 100 GZtU.!{ 
pięciozłotówek różniących .~1e 
tym od innych, że pod ręką 
rybaka widnieje zarys słońca. 
Z komentarza redakcyjnego do 
wiadu.1emy się, że jest to tyi­
ko plotka. 'iV mennicy uśm:a 
no s;ę z tej wiadomości setnie. 
Stwierózono OOwiem przy tej 
ok.azji, ż.z mennica jest jednym 
z bardzo nielicz,nych u nas za­
kładów, który nie wypu=za 
braków. 

A więc, uwaga wszystkie za­
kła,dv pr'ł}dukcyjne. Dawajcie 
PNNlukcję jak„. 2i mennio;r. 



o lodzi młodszej o piętnaście lat Jan Koprowski• • 

Wywiad z Ignacym Loqą-Sowińskim dla „Dziennika Łódzkiego" \ ~~:~~'~:~~~:~~;;~,:~~~;!~~~: 
- z góru pr::egran'.t sprawa ... - usiyszalam w sekretariacie i>r.r.es·dośc i twicrd-ii: że ·ani -0na. ani jej rówieśnicy nie byli wca-

CHZZ. - W t('j chu:ili odbywa się narada w Prezydirim, a gd.y - Pierwsze wasze publiczne wys·{ąpienie w u;yzu·olonej le lepsi ocl tej clzisiejs-icj ml-0dzicży. że częst-0 wręcz prLeci-
tylko się sl~o1iczy, c:c/rn ju: samochód, lctórymza :;odzinę prze- Łodzi? wnie ... Ale od•clajemy glo.s jej samej. 
u:odniczący ma być w Lod.zi. Nie da ra.dy. Music·ie zrezygnować 
z tej rozmowy. 

2'a./cie oswiadc:rnnie uslys.rnlam w sekref.ari•a.cie przewodni-
czącego CRZZ a za.ra.-eem czlonlca Biura Poli•tycznego KC PZPR, 
l[;nacego Logi-Sowiiislciego. 

Juź mia/am ·wrócić bez nicżego, gdyby nie szczęśliwa myśl. 
Wars.:atcr1,,. L6d'.': ... A moie b-u lak spróbować między iyrni 
miastami, w samochodzie. Byłaby cala godzina na rozmową. 

... i udało się. Ignacy Loga-Sow·iński widać bard~o lubi Łódź, 
slwl'O nie zważając na karcący wzrok sel,retar.:a, jakim zosta­
lnm ~·piorunotcana. zrezygnowan!I machnql ręką i swym" samo­
chodem za.brał mnie do Lodzi. W tvm c;a.sie mógł podzielić się 
:: ,.Dziennikiem" częścią stcych bogatych wspomn·ie1i z czasów, 
gdy pr:cd 15 laty w mieście naszym fornwwala. się władza 
ludowa. 

- Szko-da... - zaczą.l tow. 
Lr>ga - ż.e nie m.o.g-ę akurat w 
tej ~hwi:li 11d•o&i1>1mić wam 
)Jewncgu d-0>lmmen.tu, który 
dla mnie ba1-.dz.o ściśle k<>,jarzy 
się z Lodziią i z tym WS!Z-YS·l­
kim. co wówczas wśród was 
p17e:iyłem. Jest t-0 d<>kumcnt 
z <la.tą 20 styc-mia 19'15 roku 
i za wie-ra. tekst mQjej 11-0mi­
n.acji na. pierwS1Zeg-o p~"Zed.sta­
wiciela. l>O'lskiej wtadey lu·do­
wej w Lo>dzi i w W<>jewódz­
twi-e łódzikim. D-okum-ent ten 
zostal opublikmvamy w dnht 
22 stycznia, ja jedmak 7Jnala­
zlem się w L<ldzi już 20, tuż 
za fo1•su.jąc.vmi fron,t lódiz,Jt.i 
w-0,ti>kami Al'ITlii Radzieekiej. 

Jak wygląclala. wtedy Ló-dź? 
Pamięt.amy t-0 W.WJ'Scy. Lu­
d-zie, którzy ledwie oo wyszłi 
ze schro·nów, dymiący Rad·o-

gOtS'7.c<Z, -resztki sprzętu wojSko­
wcg-o uciekających od<diZialów 
J1iilermvskioh, wymarłe fab.ry­
ki, brak żywn-0ści i opalu -
ta.ką IJ.yla wówcz;as Ló·dź, gd:y 
na. jej ulicach r<>dzić się po­
częła. p.olska. władza Iudcwa .• 

'!'rudne di:i:iclio cdhu:Lo~vy 
podjęli łó-d'Zcy t·-0bntnicy. Za­
wsze cfa;rni, g-0lowi d-0 ' 'llY­
rzewemia się własnych wygoo, 
spokaju, -OZaSU, wd;męc7.111i :r,a 
WJ'Świa.d<YMme im d-0br-0. 

Mialem m<>Żn-OŚć stwie1-dze­
nia teg>0 niejedn<}k1r-0•tnie, 1:1dy 
trzeba byfo w nie opalanych 
halach fa.b~·yeznych, bez chle­
ba i zapla.ty urucJ1aimiać za­
kla(ly przemysł'Mve, ponądlk-0-
wać szkoły i u~y, ,ieźcltzić w 
niebezip.iecznyeh wa.run\k.a.ch na 
wieś p1> mąkę i (}bleb dJla. L!>­
dl7Ji. 

- Okres ten ląc.zy się chyba z konkretnymi. lud.imi. Czy 
moglibyście przypomnieć ich lod::.ia.nvm, odświeżyć 1ia 
pn.ylcla.d:.ie ich pracy, w tych hi.storycznych ju.ż dnia.eh 
pa wyzwoleniu, fakty lc.~ztattowania. się w -nowych poU­
tyc?nych warunkach naszego życia? 

- No cóż ... 'WS'ZYsllkieh nie 
1'1)l0sóh wymienić. \\1.~po•mni,i­
my więc takfoh Jak Aleksa.net.er 
Rur.ski t".ly Eugeniusrt. Stawiń­
ski którzy z ramienia. PPR 
jedni z :P•ierws-zych sta.nęli do 
])ra c,v na<l przywróceniem w 
Lod7.i n-0rma.lnt'go ladu, jak 
Stanisla.w Duniak i Henm')' k 
Wac•bowi.ez z PPS, Dab-I\:oci-01 
z SL (późniejszy wojewoda 
Jódzki). jnk sp<>ra grupa dzia­
JaC'ZV z SD, ja.k stary Jódaki 
wlóknia1·1; Aleksimder ł'.,ę1r-0is12, 
Zofia. l\Iaterowa. z ówczeS<11ych 
PZPB nr 2, a dzisiejsz~'Ch 
ZPJJ im. 1'\fare-hl~vsldego, ja.k 
Skt7.Yd1cwski i inni d()brte 
:rna.ni rooolniJ:"J<m Ió<lrnktim 
d ·r,ia la~>re r-0hll<lm·icizego ruchu. "r tym ckrnsi e -Oddali ooi oł­
brzy mi e 11.slugi w f<>nnc1<waniu 

pierw.~'ch c•rga.nów samO>M'A\­
du ro·oot.niczegQ w Ja.bry~a<.'h 

rad załog-O<Wych. p•~\V-Ola­
nyd1 dek'l'elem Rządu Tym­
czasoweg>O. 

Trzeba. prz,y7;11ać, że rady za­
ł<>gowc wykatLa]y si<) wówezas 
olbrzymią -0fia.rnością i dużą 
sa.m-0<1'liieln-0ścJą w orgainiizmva­
ni u żyei.a. w zakłada.eh p1racy. 
Były to prawd-iiwe przecl,.,.tn­
wiciclst.wa za!c>g, współ~Hl'J>l}­
wiedzialne nie tylko za sp.ra­
'",ry uruchomienla. zakł.a.cl&"', 
ale za '-VS·z~·stkie mvią.-z.a.ne z 
tym problemy. W tym <,-z.asie 
ra.dy te ll-O'l1'1'a.gały n am bia.rdrzo 
w USU\Vani.u irudn~ci surow­
oowych, w za-01pa.tcywamiu 
przem"s.lll w wę1g>iel a na.wet 
i w normowaniu plac. 

wy bitny fizjolog 

- Bylo to na wiec·u, który 
odhył się w ·dwa-ll"zy d .ni po 
-0,b,jęcirJ po-zez nas władzy w 
L<>d'lli. Mi.ał <11n m1iejsce w ó·w­
c-ie<SJnej ha~ spo~·t.owcj (d-7.iś 
ch.yba. m!-eś-Oi si.ę tam atelier 
filmmve) i zgromadzi! olbw.y­
mią i.Loś ć lu<l'Zi. P a.mi~ta.m .i ak 
ówczesn)' k-0•menda.nt ·wo.jen­
n.v m. Lodzi gen. Furtienk{) 
pl"Z{'s~rzegal 1nnie nawet pl"Zed 
<H·ga1n.fiz-0-\vani·eim t.aik m.aso\,·eg·o 
z.gor{)m.a.d:zie111-i·a., oba.wiając się 
d.vwe•w.ii ze s•!T-0>11y niedol>it­
kó-w hi1t.lero•wskich. My jedin.ak 
byliśmy pe,wni, że r'()b-O•tn1i·CY 

- ló·llzicy Jl•O•t•rafią za•p•ewnić w,ic­
cQwi ll'2l.JJJ>ie-czeńs1~w-0 i wl • 
c,d1l>ył Sil<). Wśród ,jeg-0 ucze'-l,t­
nvków pamiętam nazwiska 
Ireny Piwo'w~wskiej, P1-zyb.v­
Ja, Ha.n•ns~ki,~wiIYca, Juli.ana 
J{ubiiaka, Sklleleekieg'-0 z Ru­
<l'Y Pal>famEcilui•ej ii wi-elu ,ies>LCQ;e 
i!l<lliYCh, k!órych nazw;ska, cy­
t-O wa.ć trzeba. bylo by bardizo 
<llugo. Wiec t.en był wyrazem 
n1ie tyllm teg-0 c-0 czu1'iśmy, ale 
i pierwszym ja.kby zeb1·a,niem 
obywa,telsikim m•ieszlmńców 
L0<l·1,i, p<otwierdalają,cym his<!-0-
ryoz,ny faikt obj~llia Lo•il1zil we 
wla·da1n.ie p1-:ze'7. '~ -0,J;ną kla&1; 
rob-0·ln:iczą tego mias.t.a.. 

· Chciia.tbym J-e.srwze wri}cić 
w tNtru sł<><wa.clt d-0 tego oo 
okreśLiłem jako w.spa.nialą pe-

elfa.w<: S'P'Olecizeńslwa łódzikic­
go. 

O!.óż kk1cl1y zebraliśmy się w 
był~'lll p·alacu Po~n.ańskiee;-o 
d1la u f-O•rm<f)wa.nia a.para lu 
whdz d'.<a mi,ast.a i wo-}ewódz­
twa lódzkiegl}, k(}bie!y sam-0-
rzut,nie. bez si-owa z.achęty i 
wyn.agrntt-i.enla. zahra!y sii; do 
upxrządkiHva.nia p·o11nlcs7cze1i 
w gma.chu. Nie tylko s.ame o­
porzątlził.v \-01k.ale, w których 
motoa b.yloby u1C>kmivać urz·ę­
dy, a.le i 1>rze"L pi!erw1s1ze d ini 
orga.11lrz-0waly wyżyw;eo·ie dla 
przed1sila.wi,c iel1i wla.01zy ludo­
wej w Lo.r11z,i. Pami·ę!.ać pr-iy 
tym t1-Leb.a, że p-rob1em mąkii 
i chl·eba. był wtedy zag·adinie­
niiem pierwsrz-01p'la.no·'~''ID i że 
nk~rzad1k.o d·osl a.wy chleba do 
mia.s.t o·dbywa.ly sil) nie bez 
-Ofiar w ludziach. ata.k<Mvanych 
zbro·Jnie w trakcie p<!'.zewo-iu 
i,ywn-ośd ze wsi d-0 m.iast. 
przez faszystów. 

Problem wyżywienia m:iasta 
przeą; wl-eś t'() także his!-Orycz­
ny pt•zyczynek <l-0 umacniania 
si-ę w tych nielat"·yeh d111ia!)h 
oojusi'ln robo.tnimw-chlnp.skie­
i!r-O, fa k S·!\m-O jak i P·Odzial 
ziem1i, w k,tórym 1-0 z p-0m-0cą 
wsi po.s·p.i1eszyli łódr:.cy rołmt-
uj.cy. Pelnonno.cnindcm dla 
i!i'pa·a.w rcfo,nuy rolnej b~· l 
wówczas Ma.r:ian P-ota.pczuk 
r-0b-0t<ruiik 16dizki. 

- Czy zechcielibyście przekazać lód.zkim robotnik.om, 
spolec-.e11slwu• naszego miasta. jakieś życzenia czy uwagi 
w związku z 15-leciem Polski Ludou·ej? 

- Uwa.g-i w z\'t'iązku z tą 
rocznica, nasuwają się same. 
'~'ystanzy pr:zejść u:>icami Lo­
dzi. (lheJneć n-0we o,sfodla 
micS"z1ka1111i•o•\.ve. wyrosle "' miej­
sce da;w11yc1h z.aul~•ów na 
)J•rZ(Hlmi•e»ściaoh, pr•zejrz,eć licz­
by mówiące -0 rorL•budowie 
urząd!zeti kanal'i12a.cyjnych j w,') 
doc•ią.gowych, za.j1-zeć do Jód-i­
Mch fab«yk, któi·e dzięki 
przepro•>v.a,(l.zanej w iy.m roku 
modernizacji pa.rku maszyn-0• 
wego zrrncają ci<)Żar }Hiłwi·e­
kowego za.ll&fa.nia teclmiezne­
go. d-0 S7.lkól i 1111iwersy!e!ów. 
w których kształ.cą si<;- dzieci 
lóda;kioh 1'f)l:><>t,ni'ków i ch''>­
J>ÓW z p<J>dłódzldch wsJ. Wy­
sta.r~,„Y m-icć sze„oko o.twarte 
oczy i umieć dn<h"Zegać ol­
brr1,ymi 'l~'Y•'>iłek pai'1.">t.wa 7imit•­
rzający w c1kr'1\'>ie cs.t.a.tni()h 
Ja.t (to po,J)<ra.wienfa, życia. w 
tym mieście, do 7'cljęcia. z 

ni.eg-0 .iego ,.zle,j urody" i 
przekszta.lcenia. g-0 w mliast<> 
leplS'reg-o i wygoduiejsrzego ży­
cia i pracy. 

A życzenJ.a? Dal.51Ze,j -0w-0cnej 
pra·CY nad wsp·Ólną nam 
wszysNdm sprawą )J-{)mna.żania. 
(lóbr nał'o•d-01Wych, umac.ni.an'ia. 
gosp·od.a.rki na.ro·d-Owe,j, gdyż 
tylk-0 tą dr0>gą będziemy m-0gli 
posuwa~ się n.a;przód w na­
szych pla.na.ch g-0.spodar-<'7.ych, 
wiążących się przecież ścio\le 
z p-e•l'S•J>Cktywami irnprawy wa­
runków byt.Qwych lud-ii pracy. 
Przecie wołzyst.kim j-l'>dn.ak ży­
czę m1lio•dzie-L;y naS:?ej, tym, k!ti­
rzy po nas p·ode,jmą dziel-0 
da.J.sz·e.i 1·()1Zb.U{l-0w.v i umacnia­
nia. kraju, aby o-h:va.rt..e mer~>­
ko przed tą rnl-0•tl7.ieżą w1·-0ta 
n <auk,i utoirmvaly jej d:r-0gę d-0 
lepiswg-0 ży-013„ 

ze swych wypraw mięclzyplanP!arnuch 
poza. strefę przyciąqania ziemi? 

„Mam 1ciele 1cspól11ego ze 
szl;olą - pis.:e illatl~a - mój 
syn uc.:y się, sama pract1)ę 
(ach nie, nie jestem na11c:u­
cielką), to 1Giclzę jaka. jest 
miodzie±. Żebu rlorośU mie 1i 
takie serca i litość. jakie 
iku:ią w dzieciach! Ale dzie­
ciom d:ie,ie się krzywda. Je­
żeli dziecko coś zrobi, dajmy 
na to, n a.pisze li.ścik, krz11-
kn ie lub· coś podobnego - ia­
raz robi się tragedię, mutcinc: 
to ch11liga11.stwo, zu·yrodnie­
nie itp. A gdzie:'! ta 111/odzież 
ma się wys.wmieć? W domu 
nie, bo często m1eszlcanie za 
male, w nk.o!e też nie, no 
więc gdzie? Jeżeli. uczniou·i.e 
pójdą do I.am, czy na. pola, od 
ra.z tt w krzyk, że nis-zczą :za­
siewy, lamią drzewa. Ott:.~zem, 
i·obią i. to, ale to są wyjątki, 
nie można o takie rzeczy ob­
wini.ac całej mlodzit?:'!y. Po­
dejdi::my do mlodzie::y z mi­
lościq, zaufaniem i s:wc11n­
lciem, a ona odpłaci nam tym 
samym. Mlod.zie':: należy wy­
chowyii·ać, a nie szykanotcać 
i wmawiać w nią wciąż chu­
ligail.stwo, bo od tego ciqgleoo 
n;mawiania nau:et święty by 
schuliganial''. 

Z astanowiły mnie te sloiwa, 
zwłaszcza, że z pcdiobnyrn 

poglądem spotykam się me 
po raz pierwszy. I zwlas.zcza, 
że pochcd<i on od kobiety już n'e 
mlodej, która umie ocenić 
swoją przes:zJ,ość, spojrzeć key 
tyczn:e na ml<Jdość s\vojego 
pokolenia i któi·a, mając dzie­
ci, 6ama jest także wycho­
wawcą. 

Sądzę zresztą, że obeCtll i.e 
przeży·Namy coś w rodzaju 
pewn0go uspokojenia. Pras.a 
już nic szaleje na temat ze-. 
p,;,ucia dzisiej.s.zej mlod·zieżY, 
publicyści. którzy 7,.alamywali 
rę.ce, powyjeżdzali na urlopy, 
młodzież poz.dawała egzaminy 
do śeedinich i wyższych uczel­
ni, niektórzy poszli do pracy, 
a w ogóle to przeważnie 
wszyscy wyfrunęli na waka­
cje. Spokój więc panuje n ie 
tylko na lamach pism, ale ró­
wnież w życiu. )Jogę to 
Ś\vie~n]e 7a.-0bs-e,rwo\vać na po­
dwóelm Jc.amienicy, w której 
mieszlrnm. <'is.za taka, że p-0 
prostu aż w us.zach dzwoni. 
Do nie<law1na jeszcze panowa­
ly tutaj jazgot i harmider n:e 
do op;,s.;mia. dziś podwór~'> 
nasze jes.t martwe i puste. Aż 

I MÓWI: profesor dr W L Missi uro 
- Is.lnie.ją r-Odlza..ie wysi!Jcu i b~di­

c6\\7, które n~e nJszcrzą organ1irzun1u lecz 
przech~rn~e - '~macnj,ają go. s"·ą. 
·wyja,t•k{)>WO d·u:l.ą zd:oln-0ść przys·too-0-­
wawozą d<> 7lmien.iającyc11 się wa1·un­
ków św~'ata. WWlnęt.rznego czl-0wiek 
zawdzi·ęcza. nier.t.wykJej el.as·ty<'Clln:ości 
full!keji mózigu on.z b-ogadwu na.rzą.dów 

i zahe7;piecrzy im m-07.n-Oiić p&L-O<Stawa­
nia podezas t;yeh il'Odró:i:y w warun­
kach zbli:lo•nych d<> nm"lllalnyeh, tiz.n. 
istniejąoych na. ziemi. 

Prof. dr Wlodzi.mierz MisS'iuro, wy­
bif.1111 fizjolog i dyrektor Ins·t·ytutu 
Naukowego Kultury Fi.zycznej w War­
s:au:ie, określił nam następująco wy­
glq.d .Janusza i Marii, pary d1vttdzie­
stola1'ków z roku 2059: 

P owi·nny to być joono·s(Jci smruikJe, 
wy.<>o·kcic. Obecnie średmfa, wzro­

stu w Po·lsoo ·wynooi dla mężczy'lln 
oko1o 167 cm, dla kobiet 15g cm, Sądzę, 
że .T anus'I: osi.ągnie 175 em, Marfa zaś 
- 165 cm. 

- Czy 1iasza para, to ludzie urodzi-
wi? 

- Pewne -0echy fizyczne i mo.rf-0fo-
1l'iczne współczesnych drzliewcząt (szcrzc­
gólnie wyraźnie występrują.oo w USA) 
wskazują, że c·dd1ala.ją się one eoraz 
l>.a.roziej od IdasyCl2lnycb ka.nooiów 
piękna Wenus z Milu, zl>l:id;ając się 
do bud-0wy ehł<JP<ięoo,i. Na. caJ..vm ś•wie­
c>ic za'lln.acz.a się skło11mość do bud-OWY 
w.vdluż<inc.i, wi~f·kiej, którą określamy 
jaiko leptosomatyczną. Om.acfl-a t-0 
przewagę s.7..e,rok<>ści ba.rkc>w nad sze­
rclmścią, bi'()der. Wydłuż.enie kończyn 
<folnych. tendencje do ksrz;ta.U.owanfa, 
się u d7.iewcząt malycJ1. kulistych 
piersi, zwężenia. stóp i dloni. 

- Czy nie ma. podsta.w do obaw. że 
zwiększające się niebezpieczeństwo 
abiolagicznuc,h , wplywów naszej cy­
wilizacji, ktoreJ postęp nie pod ka::­
tJ.ym względ~m odpowi.ada na.turze 
ludzkiej, moze wpłynąć na. degenera­
cję naszej pary? 

- Lst,nieją tak,ie łeo.l'ie. W7.iro!S<ł ur­
ba.nia.ac,ji. przyspieszenie tem'J}a. życia., 
w~·piera"~ie p·racy mięśni p,rzez czyn­
nik mechaniczny, J>ostępujący oor.az 
szybciej ro'lJ\\·ó,i śr<>dików komu.11i1kac.ii 
- nasuwają obawy Ots.labienfa, zdol­
n-0ści ruehowej C'Zfowieka. jeg-0 hart u 
i oo.porn<iści nerw-0we,j. Nie mogą ich 
us1rn·koić na.wet triUllllfy higieny i me-
dycyny. · 

- Jakie istnieją możliwości za.cho­
wania tężyzny i obrony 01·ganizmu 
czlowieka przed scherla,czeniem? 

- Br.ailrujący współud'lliał v,rysdłku 
mięśn1o<weg-0 w pracy - naS'Z.ą, pracę 

musi zast.ąpjć racj()lna'!ma mobiLLirr.ac.ia. 
mięśni w ćwicwniach s:p•o1•to"vych. 
Hędą on.i zresztą do.'1k-01n~1Je 7Jda"vać 
sobie SP•rawę z teg-0, że i<!h m:ięśnie 
są nie ty~ko na.1-ząda.mli ruchu, ale i 
<ldgTywają równ,i.e<i: rc~e ważinych n.a­
rz~dów c~uoia. Do.!lk•o1~ale11ie funkcji 
mozgu. ktorych wymagać btl'(lą cd nich 
warunki egzystencji (wzr<i.st kwalifi­
Jrncji :.awod-<l'wych, ogólny. wyż,SIZy po­
zi-Om m!elektualny spMec-.z-e11s•fwa. itp.) 
zaJC'Ly przecież w dużym st-01p.niu od 
'l\• ydoln-OŚeił rnięśnli. Wa:runki w~ól­
C?:esnej "\egetaeji <JfŁlowie-ka., niebez-

czuciowych C'F,y~l t7lw. rece]>t-l)r<)w, 
re.a1g11,ią.cych ba1-d11A> sele·kt;ywnie na. 
najmniejsze inawet zmia.ny ś1'>0d-0wi.ska. 
Np. gdy znajdujemy s-ię w gó1·ach, 
szp·lik k-0'5llmy reagu.ie na zniżkę ciśnie­
nia ba.r-01metryc-i.nego nat.ychmiasto·wym 
zwi-ęk5'Z>eniiem ilości ozerwo•nych cialel' 
krwi, skóra z k:o-lei silnym pi.gmentem 
br<>rni się p1--zied OOblaskami Sll'legu. 
Nie wykluczone je.sit, że poza trenin-

Jacy będziemy. za 100 IQt? 
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piecznie skąpo - Jak <1fotąd - anga­
żują funkcje ruchu. Niebetlipiecrzmie w 
s.f-OsllJlku d•o bezusta.n.nej m-obiJliza.cji 
i na.pięcta. w jakim 7ma,iduje się jego 
ukla·d nerwowy - mózg. 

.Tanusz i Ma;ri.a. obronią si<) Pł"M.!ld 
<>bn.iżcniem p-0teuoja-lu bi·ol<i•gicznego 
d'ł:ię.ki: I) -0rgani1r21nej zd·oln-0.ścJ d.oot-0-
sowywania się dt> nowych warunków, 
która. jeis,t -0soblbwą oochą C'Z.lowieka. 
2) osiągnięci-0<m nauki i teohni!ki w 
d·ZJiedJZJinie fizyki, chem.i·i, fiizyko-che­
mii i elekir-0inill.li, 3) up.ra.wi.a>niu ćwi­
c-zeń fizycrzmych i sporl1u. 

- A zaiem, obok na.turnlnej odpor­
ności organizmu ludzlciego zaklada pan 
jalcąś szczególną „odporność naby.tą". 
Co się jedna.le dziać będzie, gdy Ja­
nusz i Maria. wymlcną si-li w jednej 

giem (t.j. us;prawnieniem istniejących 
już na.rządów caruci-owych i czym1-0śca 
wyrównawczych) niezmane bodźce kos­
mo.sfory, d<> k.tórej wzbi.ie się czło­
Wi•eik, S<J>~WO•du.ią zmiany, a być mo­
:i.JC... st-0-pn;i-o·we uks.'.lllaltowanie się n-0-
wyeh, J1ub dosk-0>11alenie szczątkowych 
(zaipomn.ia.nych pr-ie:z nas llądź ,jeszcze 
nie TJOJR>llYC·h) narząidów crz;ucia. Rzecz 
jasna, że o zdoLwości adaptacyjne.i or­
gani>Zmów Jainusza i Mari'i w warun­
kach p·o·d~·óży międzyplane-!~,rnej -
przy dzia.lani.u oorarz. baNl·ziej za.wrot­
nych s1z,ybkoś·ei i zmiany sill oraz 
kierun'l,ów ciążelllia - nie będą decy­
oowaly wyląc7Jllie te p·o.wolne i ew<i\ 
lucyjlllie oTga.nia.owa.ne 2lmia.uy wlaśc·i­
wości bfol-0<giC'l!nyd1 crzł-0wiek.a.. Z J>-0-
m<>cą :P~".liYjdzie tu nauk.a i techn1i1ka. 

- Wspomniał pan a sporcie: 
wróży pan Januszowi „na setkę"? 

- Nie jestem wróżbi,tą, p.a.n-0wie. 
.T aki1k,o-l wiek ezas OS'iągn ie Ja n usiz w 
brnglt na 100 metrów, nie będrzie on 
w.11łącznie wynikiem na.raslankt p-0-
tenc,ia.!,nych sH i './Jd{)Jn-0śc.i 1·uchowe.i 
czlowick.'1.. Praktyka wykazu.ie. że 11-0-
we rekordy zhli.żające się d<> i,:-ranic 
(zreS"ll!\- nam. niezna.nsch) moż!hvości 
fizyc'llnych czlowieka. ~ osią'{a.nc w 
ni-emalym st-0opnlu dzięki postepowi 
l<>chnhki. N-0wy, zró:imic-0.wany, d·osko­
Jl.a.Jszy spr'Z<)t, coraz dale.i idące przy­
stCS-Owanie terenu ćwfo•zcbncg<> d<> n-O­
wych form ćwiczeń sport·O<\\'ych -
WJllywa. na wyui1ki. Któż wie cay Ja­
nusz czy Maria. nie będą start-OWać np. 
na. b;ieżni o S7J~uezne,i po~vierzchni 
elaslycznaj, czy nie będą używać 1'1-0-
ków sfał't-O<WYCh ze sprężyno~vą wy­
rzutnią? 

O ,jednym ,iestem tylk<> prz.ekona.n~r, 
że P'O<ranua gfaniil.astyka będzie dla. nich 
tak uit-waloaiym nawykiem jak <lila 
up. mycie. 

- .Ja.kie sporty będą uprawi.ać? 

- Chyba. formy ruchu mobilizujące 
cale umięśnieinle -0iala: bieg. sk-0k. 
rzut, Plvwa.nie. Tendencja: prawd-0p•1-
dobnie dążność do dalszeg·o zwiększe­
nia. szybkości. Ob-ok tych - szybow­
nic!Jvl.·<>, g,pa.dochrwtlarstwo, \Slll•Ort he­
lik-0tpter-0-wy - staną się chyba ele­
menWMnym·i umic,jęt11-0ścia1ll'i oolowie­
ka., bez ktc>rych - w epore podir6fy 
m:iędzyplrunetaa"l!ych - pozostalby nie 
p.rzyst-0>.sowa.nym d-0 ż.yeia. kaleką. 

Sądze r6wn:ier.i;, że naj~zęście.i bedfl. 
11p:rawia1i turystykę. Zwykla w~·drów­
ka meto·dą pira,(1-ziadów !2m. pi-e.szo, 
będzie n<Jtur:i.Jną samnohr-0ną ich or­
gani-z,mu przed wynaturzt>niem, o-chr-0-
r.ą prz~d bi-0łogicznym wplywem spo­
tęg()\vanej cyw.ił.irzac.ii techniromej -
świa.ta. maszyn, r-0-bo·fów 'i mózgów 
elekt.r.()nowych - bll'd'l:ie wresizcie na­
lura!nym za.SJJH)k<>ieniem -0rt·,gami«'?mej 
tęskmo1iy czło·wieka d-0 p1-zyr·od.y. Przy-
1«1,(ly.„ której on sa.m jest pNecie-.i; 

" cząstJ<:ą. 
Ro'llmawiati: 

Stefan Halll.el i Wacla:w MrowJński 

przykro. A chwilami to na­
wet buG.zi się w człowieku żal 
za tvm wrw.skiem mlo.ctzict1-
czym: czegoś oto 7,.abraklo w 
naszym życiu. Xie nat-z.ekaJ­
my więc na mlodzież. Jem z 
nią źle t-0 zapewniam was 
że bez' ruej jeszcze gorzej. 

Czasami wydaje mi się, że 
my dorośli, niezuµeln10 

dobrze pojmujemy mlodz:<'ż 
i - c.;, w<iżniejsze - niezu­
pełnie zdajemy sobie spraw<: 
ze s~mtków przeróżnych na­
szych poczyna I'I. Uhcialbym 
to o;n·zeć na p.rzykladzie, cal­
kiem świeżym i aktualnym. 
Po1S-ILwhajcie. 

Onegdaj zaczepił mnie na 
ulicy starszy (a nie znany m~ 
dotychczas) człowiek i po;i-r·)­
sil o chwilę rozmowy. Usie­
dliśmy w zacisznym miejscu : 
0 to, czegom się dowiedział, 
\);aw1f!sem mówiąc, człowiek 
ów opowiadał mi tę histor!ę 
ze lzami w oczach). .Ma on 
jedną ;wyną córkę i nic dz;­
wuego, że jest ona dla niego 
wszysitk~m. Pragnie dla niej 
szczęścia i robi wiele, aby za­
pewnić jej jak najlepszą przy_ 
szlość. Przed rokiem córka 
jego z.dala do Pait.stwowr,i 
Wyższej Szkoły Aktorskiej w 
J,<Jdzi. Stary n ie p<>siadal się 
z radości. Byl u.s.pokojon r, 
wledz1al, że -teraz już cór!i:a 
ukoI'lczy szkolę i jeśli jej 
sz.częście i talent dopiszą, mo­
że dobić się poważnych osią­
gmęc artystycznych. Aliści 
po roku córkę ze &Z.koly zwol­
niono. że niby ma zlą d,Vkcję. 
Zwolmono koniec. Córi'..d. 
nic.szczęśliwa. Ojciec nlesu:zę 
śliwy. l'o robić l 

Rzecz nie w tym, że to wid 
śnie jego cór:ka. R,zecz w czym 
innym. Czy władze uczelni 
aktorskiej postępują właści­
•wie? Czy nie wiedziano wc~e­
śnlcj, w Cl-asie egzaminów, że 
dziewczyna ma wady wymo­
wy 1 Dlaczego więo ją przy­
jęto' Czy nie łamie s.!ę w 
ten SP'Ql$Ób życia ml<xkj dóe­
wczyn;e ! A w tym wypadku 
i ojcu, który j€1St po pr<X>LU 
zrozpa<'zony 1 

Ja wiem, 7..e uczelnia ma 
prawo tak postąpić, :te 

może P<l roku dokonać tzw. 
od.siewu i poro.stawić tylko 
najlepszych. A mimo to u­
czuciowo jestem po stronie 
ojca i tej US>uniętej dziewczy­
ny. Bo zważmy: dziewczyna 
wchodzi w pewien rytm pn­
cy w s:::.kole, uczy sie, jest pil­
na, snuje plany, nastawia się 
psychicznie na określone stu­
dia i (•kreślony zawód. I na­
gle - trach - zos<taje u.sunię 
ta. Czy jstolnie władze danej 
uczelni pastąpiły jak najwła­
ściwiej i Może należy za&l0.3lO 
wać :;;urow.s2.e kryteria egza­
minacy jJ1e i od razu, z miej­
sca, p1·;:yjąć najwyższy stopief1 
wymaga1i. Kie czekać, co br~ 
dzie później, nie od!kladać, nie 
liczyć, że kandyt:lat się popra­
wi, ż polepszy dykcję, że się 
podciągnie. Zao..<.z.cZędz.ić, je­
śli się da, tym młodym roz­
czaro•„aI'I. Czv ktoś z nas d.::> 
ro.slyci1, 7..a.stanowi się p~-z:'z 
chwilę. co się stanie z taką 
mlodą lub młodym po ich usu 
nięciu1 Ile wyl-eją łez~ Ale 
co lam łzy! Może t<> być po 
pro.stu wstrzą11, który odbi.i ·:! 
się na calym przys.z!ym życi<J, 
'\Vyznaję, iż cala ta sprawa 
bardzo mnie tra.pi. 'l'rapi ja­
ko 'zagadnienie. Alb<> jeszcZ<? 
lepiej: jako część zagadni-eni?.., 
dolyczacego pe<lagogiki .-;,jY.>­
lecznej. Krótko mówiąc, cho­
dzi mi o to, czy my, dorośli, 
decydujący często o losac.i1 
mlody.:h. dootateoznie wmy­
ślamy się w ich psychikę, czy 
potrafimy wyobrazić sobie 
iSlkutki takich a nie innych 
decyzjL 

Bo przecież nie ulega w<1t­
pliwo8ci. że i na n as S>pada 
część odpowiedzialności za t·::>, 
czym ta mlc<lzież będzie i oo 
się z nią stanie. l dodajmy, 
że jest to n,iemala część od­
powiedzialności. ~ięgnijmy ao 
naszycil własnych przeżyć z 
okre,s,u minione.go i przy­
pomnijmy oobie, czym dla nas 
były decyzje ludzi, od których 
zależeliśmy. I, w miarę mo­
żności, nie popełniajmy ich 

-"~~'.'-~~~~"""-""_ ... ....,_~'.'-.:--~~'.'li-'--~·~"-~~:--~~,~-~~~~~-~~:--~---,--~ blędów. 
DZIENNIK. Łó;QZKI nr 160 a,q2;&w 



O nowościach 
wydawniczych 
rozmawiamy 

Stołujemy się na Piotrkowskiej (1) 

Pod znakiem li kategorii 
z dyr. Al. Postołowem 

Dyrektora Wydawnictwa 
Lódzkie,go A. Pootolowa za.sta­
jemy w lokia.lu Związku Lite­
ratów. 

- Czytelnlicy „ DzielllUika" 
chcieliby się Qiowiedzieć, pa­
nie dyrcki1l>l.-ze, ~ nowego 
slYchae w lód"llkiej liitera.tu-
rze." 

- Amio, pr02iaicy trzymają 
się mocITT.O - odpcl<Wliada d y­
rekboi: P<JISltol{)CW". 

- Pam dyrektor ma na. my-
śli po.wieści nagrodlrone w 
.lm11lkursie wydawnJcLwa? 

- Nle tylko. Jak panu wia­
dQIIIlo, ukazaly się już trzy 
nagrodzone pozycje: „Rze.-.--zy 
duże i male" Wilhelma Maaha, 
„Ucieazka" LeO!na Gomoilickie­
go i „Odejście" Wan<ly Ka.r­
ozewskiej. W przygoLow8.illi<U 
znajdują się róWJllież bar<lw 
ciekawe :pozycje, między in-
nymi P'O'Wieść Aleksand>ra 
lvunklo•w.:o~:ego „NigJd,y na 
świeaLe". utwory Rad.zymi!'l­
skiej i Ka!bat.oa. Opinie kry­
tyków są wyjątkowo zgo<lne, 
gdy chodzi o poklooie kon­
ku.tb--u. Uważa się powszeclhruie, 
że mamy oo OZY1I1iell!ia z istot­
nym przełomem w lioteraturze 
polJSkiej. Prozaicy podjęli bar­
dw odwa:mie tematykę wspól­
cze.;mą ,sięgnęli po formę tru­
dną i dojrzałą, po fo=ę po­
wieściową. Uderza w tyclh u­
twora.ah bardw oryiginalny, 
noWQazesny warnztat pisarski. 

- Pam dy!l"ek:!-or W\Sll)'Om111ial 
o irnnyclt jesz-02e. nie k.olnkur­
SQWych p&w:i.eścia.ch ..• 

- Tak. Myśl.al:em o oieka­
W)"Ch debiouta.c:ih, które przygo­
towuje Wydawnictwo Lód-z.kie. 
Między :iml.ymi, wydajemy 
debiUlt powieści.owy Wacława 
BobroW1Stkie.,010. 

- A poo2ja.? 
- w tym ro.1ru, wy<law.ni~ 

two akoerutuje glÓWlrui.e poezję 
mlod)"Ch. Wyda.jemy czitery to­
miki. debiuww. Są to 2'Jbiorkl 
wierszy Ewy Dąibrmvskiej, Ro­ma= Lab<xly, Wlodzimierza 
Piotrowskiego i Jerzego Wil­
mańskiego. 

- Czy poetja i beletrystyka 
st.a.now!ią całość toeigoiroC7mej 
dziala.lnośei edy<OOnsik1ej w Lo­
dzi? 

- Nie. Rówrrtie ciekawe po­
zycje ukażą się w dziale 
„w.spom.nieniQwo pamiętni­
k~.„kim" i naukowym. Wyda­
jemy w tym roku 1S>Wreg 
wripomnień o da'-';nej Lodzi. 
Są to spisywane relacje ustne 
(np. pamiętniki robotników), 
o:az bez:po~Tedin.io pisaine 
·w·spomnienda. Do tyoh należą 
między inm.ymi: „MHo.ść nie 
:z.na zmęczenia" Grz.e~rza Ti­
mofiejewa i „Pamiętnik nau­
czy>ciela", 'Wl9trzą1Sa .i ąre W\S1I)'O'lll­
nien ia z oklresu okupacji, pió­
ra Adama. Kowahslkiego. W 
dziale n.a•U!lrow:Ym. planowane 
is.ą na ten rok cenne potZycje, 
a '\V"\ŚrÓd nó.Clh 'plraca z zakresu 
demogra;fii prof. JainjtTly Kr~­
mky-Sa.Joni: „Rozwój lud­
ności mia.sita ~i. na tle sto­
sunków spole=o-goopodar­
czyoh". 

Kogo 
oszukali? 

K<>menda. Dzielnicowa MO 
Łócj.ź Chojny prowadzi docho­
dzenie przeciwko oszustom: Zy­
gmuntowi Rojowi, zam. w Lu­
blinie przy ul. Chopina nr 28 o­
raz Ka.7.lmierzowi Gontarczyko­
wi, zam. w Krak<WJie przy ut. 
Mlk<>lajskiej nr 20. 

Pokaz sukien 
kretonowych 

Cent.rum Locm. stanOWJla 
zawsze i stanowi nadal ullca 
Piotrkowska. Jest tu najwię­
cej sklepów, panuje najbar­
dziej ożywiony ruch, najgę­
śoiej świecą neony, tu konc•)n 
truje się życie towarzyskie 
mialS/ta itd. Również ·na Piotr­
kows1k1ej znajduje się najwię­
cej kawiarni. i zakładów gastro 
nomd.cznych. 'l'e ostatnie sku­
piły .się na odci!Il:ku między 
Placem Wolności a w!. żwJr­
ki (od żwirki do Pl . .N:.epo­
d.leglOŚ'-1. brak jakiejkohv1ek 
;restao\.liracj;i). Jest ich tu ra­
zem 13, w tym 3 w remon­
cie. W śród nich nie ma ani 
jednego lokalu kat. I, Aż lU 
- to kategoria II. 

Aby w pełni korzystać z 
lata i nie tracić czas.u na p1-
tra=enie w domu - IJ<ĄS1tanO­
wiliśmy stolQWać się w re­
slauracjaci:I przy wl, Piotrkow­
.sildej, 

KARTA BEZ FOKltYCIA 
Kończymy pracę o godz. lti. 

Idziemy na obi.ad oo baru 
,Wiedeńskie.go" (róg ul. Re­
woluc;i 1905 r.). Na szieść 
pozycji., f~jących w kar­
cie, kelnerka proponude nam 
do wybo.ru jeU.ynie dwie: ko.. 
tlet .sc.'la1botwy i sztukaihię3. 
Na :iaooą z tych potraw nie 
mamy ochoty, idziemy więc 
dalej. W ,,.Podhalańskiej · 
(róg ul, Więokow.sk1ego) spis 
potraiw obejmuje 17 pozycJi, 
l~ kuc.hn.i.a dysponuje jedy­
nie dwiema: &eh.a.OO.wym i .ste­
kiem., 

Przy sąs!ednlim stoli/kJU gołić 
!llWraca się do kellnera: 

- Dla·czego taki ma.ły wY•bór, 
prrzeoi.eż .nie i est j eooc.ze tak póź 
no? 

- Panie, a az;y ja byni nie 
chciał podać gosciowi tego co 
sobie życzy? - replik.uje kel­
ner. - Zaopa-tr.zemie fatalne, co 
zrobić ... 

A po chwil! dodaje: 
- Jakby pan posze<:U: na Gdań 

ską 6, to by pan cLo.staJ: to, co 
pan chce. I drób, ! ryby. Dz-i­
siaj otw>0rzyl! tę re.s ta wracj ę •.• 

W kiłklu n.a.stępnych re.sitau­
racjaah przy Pi.otrlrowskiej hi 
storia .się powtarza. Większość 
p<>ZYCJi w kat·tach powylm'!śla 
na, prawie wszędzie proponują 
nam ów sakramentalny .s.chabo 
szczak lub stek. ·w „sród.­
miejSltiej „ nieco inaczej : 
Prop()nUJą n<1m tu stek lub 
bryzol w jajiku, specja!Jll.ość te 
go z.ąkladu. .Hobi się coraz 
później. Uodzina j.\12: :w, wkrót 
ce może w.s.zystkie;go zabra­
knąć •. , Decydujemy .się więc 
na bryzol. 

Z ciekaiwo.ści, w drodze po­
wrotnej wstępujemy na Udań­
ską 6. lizeczywiście jest to 
nowo otwarta restauracja „i.la­
chęta", Uhoć do zamkn:ięcia 
lokalu pozootalo zaledwie pól 
godziny, kuchnia dy.s.ponuje 
wszystkimi wymienionymi w 
jadl-0sp'..sie daniami. Być mo­
że, że to tylko z okazji otwar 
cia, n~e=iej jedil1.ak s?.koda, 
że nie jest tak w lokalach 
przy ul. Pioti.~kow.sikiej. 

Wyżej wymienieni podając się 
za agentów fi1·m fotograficznych 
dokonywali zamówień na dosta.r 
czenie dywaników na ścianę. 
Wpła.coną zaliczkę przywłaszcza 
Il sobie. 

A oto rysopis oszustów: ZY­
GMUNT ROJ wzrost 176 cm, po 
stać krępa, włosy ciemnoblond, 
czesane do góry, twarz okrągła. 
KAZIMIERZ GONTARCZYK -
wzrost 168 cm., postać krępa, 
włosy czarne, twarz pociągła, 
czoło wysokie. Obydwaj wysła­
wiają się poprawną polszczyzną. 

Osoby, które zostaly oszukane 
przez wymienionych, proszone 

W dniach 10 do 15 bm. łodzian są o zgłaszanie się do Komen-
ki będą mogły obejrzeć ładne dy MO Dzielnicy Łódź-Chojny, 
praktyczne i ta<nie sukienki kre ul. Mochnackiego 8, pokó.l nr 18 

w godz. od 8 d-0 13 w celu zło-
te.nowe na pokarz:ie zorga.nirl01Wa żenia wyjaśnień. (a.s) 
nym w Klubie SpóldZJlelczY'm * * * 
przy ul. Piotrkowsikiej 76. K<>menda. Dzielnicowa MO 

Cena sukienek wahać się bę- Łódź-Polesie, ul. Zielona 20 pro 
si obywatela, któremu w dniu 

dzie od 60 do 150 rz.ł. Nabyweć 24 czerwca. 1959 r. ok. godz. 23 
je będzie można 111a miejsou w w okolicy Parku Kolejowego 

ml t lub przy ul. Sienkiewicza. skra-
godaA.naeh od 112 do 19, narl:o as / dziono z ręki zegare·k m-ki „Del 
pokazy będą się oobywać od bana" aby zgłosH się os-0biście 
god;z. 16 oo 18. (ais) do t1.1.t. Komendy_ po·~?~ n~ l_s_, 
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NIE SAMYM MIĘSEM 
CZLOWIEK żYJE ..• 

Nau.czeni. doświadczeniem 
poprz,edniego dnia, nazajutrz 
„urywamy się" z pracy w g<>­
dzinach polu<lniowych. O tej 
por.ze wybór potraw jest znac-1. 
nie większy. W jadl-0>"'.0JoSaCll 
przeważają jednaikże pQ.trnv.ry 
mięsne: kobiety oohahowe, 
steki, golon1ki, sznycle, bry­
zole, me<lali<my, piecze.rw~, 
mostki, bigosy, gulasze ;.tp. 
Na próżno byś, konsumencie, 
chciał - choć w te UJPalne 
d.ni - przestawić się na in­
ne. lżej straWl!le p0>brawy. Bo 
jadlv.s.pi.sy w restauracjach ;i.ie 

Zapoznajemy się 
z dorobkiem 
15- lecia Łodzi 

15 lat, Co się zmieniło przez 
owe 15 lat w naszym mieście? 
Przyz.wyczalliśmy się już do te­
go, że w Ł<>dzl rosną mury no­
wych bloków, że coraz więcej 
powstaje osiedli mieszka.nio­
wyc!l. Na dobrą jednak sprawę 
nie znamy nowych dzielnie na­
szego miasta. Często nawet nie 
zdajemy sobie z tego spra,wy, 
jak z roku na rok Łi>dź się zmie 
nia. 

Aby zapoznać mieszkańców 
naszego mia.sta z dorobkiem 15-
lecia, Prezydium RN m. Łodzi 
w porozumieniu z liŁ PZPR po 
stanowiło w tym tygodniu or­
ganizować sy&tema.tyczne wy­
cieczki aut„karem po nowych 
dz.ielnlcach mieszka.ni.owych. 
Wcz<>raj zorganizowano wyciecz 
kę dla ra.dnych RN m. Łodzi. 

Dziś - z dorobkiem 15-Iecia 
łód.zkie.;o budownictwa zapozna 
ją &ię prac<>wnicy aparatu par­
tyjnego. W następnych dniach, 
wycieczki szlakami 15-łecia bę­
dą organizowane dla. radnych 
DRN. 

W czasie wycieczek będziemy 
mieli możność dokładnie poznać 
budujące się osiedle na Zubar­
dziu, kti>re 22 lipca otrzyma na 
zwę 15-lecia. Pols•ki Ludowej, o­
siedle na Kozi,nach, D<Hach, na 
Nowym R<>kiciu... Naiwet sami 
n.le wiemy ile można w Łof!zi 
zwiedzać. Wszak rośnie prawie 
nowe miasto. (Kr) 

A jednak­
tylko do 12 bm. 

Niestety... „Rose Marie" o·glą 
dać będziemy w Łodzi nieodwo­
ła.lnie tylko do 12 bm. Kto w1<;c 
nie zda, żył zapewnić sobie 
miejsc na spektakle wieczorne 
tej uroczej operetki - mo;iże 
jesuze s•korzystać z przedsta­
wień popoludn.i<>wych, które ot! 
będą się 9 l 10 bm. o g()dz. 16 
oraz w s<>botę 11 bm. o godz. 15. 
Sk<>rzy&tajmy więc z ol<azji. 

W sobotę, 27. VI. pmgramy 
kinowe za:mieszcZ0111.e we 
wszystkich łódzkich gazetach 
glosily, że w kinie „Adria" te­
go dnia będzie wyśwtletlla1t1y 
znakomi;ty film japoński „Ro­
shomon". 

Kiedy jednak widz-0~vie 

zależme od pory roku, s::i 
wciąi: jednakowe. I choć stra 
gany uginają .się obecrue pod 
ciężarem owoców 1 warzyw, 
w resitauracjach prawie wcale 
się tegc. nie odczuwa. A je­
śli nawet w karcie trafi się 
jakaś sezonowa potrawa, za­
mówienie jej może stanowić 
poważne ryzyko ... 

Oto w re;itauracjl „Obywa·tel­
ska" zama\viamy omlet z trus-

i kawkami. Omlet zalatuje skwar 
kami, a truskawki - to blade 
wymoc:zki bez ża·dnego smaku, 
jakby od trzech dni stały w 
tcompooie, którego widoc'1l!lie 
nilct nie zamówił. 

Kalafio.rek zalnówiOl!ly w ba­
rze „Piotrkowskim" (róg Wigu­
ry) równał się 1/5 części kala­
fiora średniej wielkości, był sta 
ry, zwiędnięty, niesmaczny i ko 
sztował 5,10 zł. Z i.nnJ(Ch se:ziono 
wych potraw widxieJ1iśmy tu 
wócll<ę z lodami. A sznycel i me 
da1ion pochodziły z clinia po­
przedniego, o czym z;resztą ucz­
chwle uprze<l.zJHa nas kelnerka. 

'liby się 1<,omuś zad1cJało 
t kich rzecizy, ja.Je np. piero2'ki, 
naleśniki z mięsem itp.· - może 
je dostać jedynie w jadłodajni 
dietetyc:zmej „Roma" (Pi-01rkow­
ska 152) . Są one jeclna.k wybit­
nie · dietetyczne i j al< o ta.l<ie -
dosyć drogie . Poza tym ,,Roma" 
czynna jest tylko do godz. 17.30. 

BRYZOL BRYZOLOWI 
NIERóWNY 

.Tak zaznaczyliśmy na wstę­
pie, prawie wszystkie restau­
racje przy PiotrkowSlkiej s::i 
lokalami II kategorii. Jednak­
że różnią się nieraz od siebie 
o ... ki1ka kategorii. Na prz.Y­
kład bryzol z jajkiem w „Sród 
miejskiej". fest na.prawdę do­
bry (jak również dodatki do 
niego), nat-0miast w „Obywa­
teliS'kiej" taki sam brywl jest 
o wiele mniej smaczny i w 
ogóle nieapefya.nie przyrzą­
dzony. JeS1Zcze gorszy byl 
bryzol, który zamówiliśmy ·w 
„Podhalańskiej'": żylasty i na­
prawdę trudny do zjedzenia. 

Pc<lobne różmioe w sma·im 
i wygh1dzie potraw m&na by 
wymiemać w mesikończonoś::. 

Potrawami, które można Ul­
mawiać be.z ryzyka, .są na o­
gół w resitauracjąch tzw. spe­
cja1ności zakladu. .T ednakże 
i tyc..11 pol.raw (a nawet 
ich przede wszystkim) nie do­
stanie .się już we w-c-zes,nych 
godzinach po.połud.niowych. 

* * 
Między zakla.dami gastrono­

mic'znymi II kateg-0ril, mie-
57..czącymi sie p.rzy ul. Piotr­
kowskie.1, istnieje ,jl'SZC'Ze sze­
reg ill'llYCh, niemniej zasadni­
czych różnic. Jest również 
m. in . .spo.ro p-0d<>bieńsiw. Ale 
o tym już w następnym arty­
kule. 

ADA JASKULSKA 
MICHAŁ GALEWSKI. 

graniicza si.ę do wywieszenia 
maolo widoczne.i kartki, za­
miast polecić ka.sjer.ce by in­
formowała (nielicznych zresz­
tą tego . dnia kinomanów) o 
=ianie programu. 

Rezultat: spora grupa zde­
nerwowanych, którym nie tyl­
ko zepsuto wieczór, ale nara­
żono na niepotrzebne wydanie 
kilku czy kilkunastu zlotych. 

Dlaczego tylko 
' w· Sródmieściu? 

znaleźli się na sali okazało 
się, że trafili na film też 
wprawdzie japo1'IBki, ale zu­
pełnie i'Illly, wyświetlany da­
wniej, „Mrok w południe". 
Część powstal.a na sali. ale 
druga, która już oglądała 
„Mrok" opuścila kimo glośno 
protP.stując i żądając zwrot u 
pieniędzy. czego im oczywiś-
cie kierown.ktwo kina odmówi- Ponieważ jestem ciężko 
ło. · chory lekarz zaleci! mi uiy-

Po pierwszym .seansie per- wac jedynie chleb Gra.ha.ima 
sonel kina zorientował się, że lub żytnio-razowy. Niestety, 

mieszkam przy ul. Lim,anow­
Okręgowy Zarząd Kiri zapo- ski.ego. róg Hipotecznej, a w 
wiedział w gazetach inny tej dzielnicy z niewiadomych 
film, a. inny im p.rzysłal, i mi powodów w ani jednym z 
wywiesił przed kinem w ga- · 
blotce 1t1iewielką kartę z tytu- 5 sklepów spozywczych nie 
łem aktualnie w~Yświetlanego mogę nabyć wspomni<lJ!l.ego 
filmu. Mimo to na ka:i,dyrn pieezywa. 
następnym .seansie hi.storia Wµrawdzie przy ul. Lima­
powtarzała się, choć w mniej- now<'.kiego 132 znajd'1.lje się 
szym zaJtresie, gdyż wielu .sklep z nabiałem. gdzie rz1?­
widzów nie przewiodując nie- komo raz w tygodniu przywo­
spodzia:n.ki szlo pr-0\Sto do ka- zi się chleb razowy, ale do 
5Y i nie spogtlądalo na giabloi- tej pory nie uda.ło mi się na­
kę. trafić na tę uroczystość. W 

Wypadek ten je.st jeszcze I ub. tygodniu (piszę · dnia 22 
czerwca) w czwartek eksye­

jednym przykładem nielicze- dientka oświadczyła mi, że 
nia .się z klientem. Centrala chleb będzie w piątek, w 
prZ)'IS'Yła :in:ny fillm i wca.le nie piątek, że w oobotę, w sobotę, 
uwam za stosowne powiado- że w pmyszły czwaTtek. r tak 
m1c o tym kieroJIW!lictwa ki- w kól'.lro. Tyuniezaoom w śród­
na (które poc:ząt.kowo przypusz mieściu chleb razQWy można 
czał<>, że jest to ten sam film spotkać niemal w każdym 
tylko o :zmienionej na.zwie). sklepie spożywczym, Dla<:zego 

Kierownictwo kina po zo- nie ma go_ u na.s1 I 
rlentow_aaju .się w ~t\l.ac~i. o- - ~J. B. 

Mamusie 
na 

urlopie 
Ta wesoła willa przy·• 

brana kolot·owymi gJr­
Landami to DW „Leś­
na" - Ośrodek Wcza­
sów dla Matki i Dzie­
cka w Kolumnie koło 
Ło<iizi. Przebywa tu ok. 
400 ma.t€« wraz ze swy 
mi pociecha.ml przyby­
łych ze wszystkich stron 
Polski. Najwięcej jed­
nak z Łodzi i ze Sląs­
ka.· 

Pall/Uje tu miła, niczym nieskrępowa•na atmosfera praw­
dziwie wczasowego wypoczynku, co m-07,na .zauwa:i.yć na 
zdjęciu. 

- Te dwa tygo<lonie minęły jakby z bicza strzellt„. - mó­
wi .Jarru?na Wolska, Et1owia.c2.ka cz ZPB im. Mickiewicza z Ło­
clz.i. Dwuletni jej synek, Ja.nus:z.ek ma wprawdzie nieco 
marsową minę. ale to z powodn wycelowanego we11 apara­
tu foto.graEiCtZ,nego, który malec obserwuje z za•i•nteresowa­
niem. 

Pod>CtZas kiedy w07:asoowtc:ze rz.aży_wają zasiuże>nego odpo­
czynku, w sztabie 1D1ern·w;mctwa osro<ika odbywa sic: naora­
da. P1erws:oa od leweJ k1erownJ.cZJka ośrodka, Ja.ni•na Ter• 
lega, jej lllaG,tępczy.ni Krystyna Sawicka I kucharka -
Helena Ja.recka ukła.dają właśnde menu słodJkiego podowle­
cz.orku zŁotonego z e.l•asta 1 truruca.wek. Na kolację będZie 
szynka eksportowa. 

- Musimy przyjść do was na Pl'ZesaJkolenie... - mówią 
wc:zasowiczki. - My nie po~I'afilybyśmy wygospodarować 
tego WSIZy&t~iego z 18 zl:, przypadający·ch na osobę. (wyrz.) 

Foto: i.. Olejniczak 

------------------------------

I U 
Komitet Wyposażenia 
Szkoły Tysiąclecia 

Czytelników „Dziennika Łódzkiego" 
Konto nr 7.9.705 
W ostatnioh dni.ach na koo.­

to Komitetu W ypo.sażeJllia 
&koly Tysiąclecia Czytelni­
ków „Dziennika Łóclz.kiego·• 
wpłynęły nowe sumy pie. 
nięż,ne. Ofiaroclruwcami są: 

26 S7kota P<>dsM.wowa (ul. 
Zakąt:na 27) - 100 zl. 
Urząd Telefonów Miejsoo.. 

wych (ul. K~ 12), -
1.320 zł, 

Za.kla.d;v l'lrzemysłu :Baweł­
nianego im. Czeflłatwa &ymań­
skieg9 - 88 zl, 

Pań.~twowy Teak Lalek „k 
lekin" - 433 zł. 

Komitet Dom4'wy (Al. l Ma 
.ia ~-9.), l-9_,q_ ~- ,, -

XI.ub MPiK (Piotrkowsk<l 
86) - 60 il, 

157 Szkoła Podstawowa (ul, ' 
Wólaz.a1i&ta 121) - 1.662 at 

P. Józef Tobolski (uł, Sien­
kiewicru. 83) - 150 zł, 

Przypominamy WBZYstkim M 
szym czytelnik.om i sympaty­
kom, że nr konta komitetu 
brzmi: KOMITET WYPOSA• 
żENIA SZKOLY TYSIĄOLf;„ 
OIA CZYTELNIKóW „DZIEN 
NIKA l..óDZKIEGo·· PKO nr 
1-9-705, 

W płat można dokonać !'6-
wnież w redakcji •• Dzienn.ika 
Łódzkiego" (ul. Piotrkow&ka 

·~»jj, lU pięt;wA lekrelal'WJ. 



WAŻNE TELEFONY WOLNOSC (J!lremierowe 

~'Op ~il o i;::;) f(OflJV'[) - PraybyszewsJ<iego i6) Pogot. Ratunkowe 09 'Tli O U I • „Marynarzu strzeż się", 
Pogot. Milicyjne 07 .&,. 9'ł:,. • prod. ang. do110w. od lat 
Straż Pożarna 08 14, g. lO. 12, 14, 16, 18, 20 
Kom. Miej ska MO 292-22 ;y. ;y. ·X· 
Kom. Ruchu Dro- DWORCOWE (II - Dw. PRZEDWIOSNIE (I - Ze Uwaga! Repertua<r SP-O-

gowego MO 316-82 Kaliski) „Wielka bitwa" ro0mskiego 78) „Ostatnia rządzono na podstawie 
Pryw. Pogot. Dziec. 300-00 prod. radz„ dozw. od sprawa Trenta" pro.d. komunikatu Okręgo.we­
Pryw. Pogot. Lek. 333-33 lat 7, g. IO, 11.30, 13, ang. dczw. od lat 16 g. go zarządu Kin 

555-55 14.30, 16, 17 .30, 19,. 20.30; 16, 18, 20 :{o :{. * 
MOI 

TEATR'ł' 

359-15 GDYNIA (II - Tuwima 2) POKÓJ (Il - Kazimierza PRZEDSPRZEDAŻ blle­
„Guendalina" - prod. nr 6) „Wakacje z Moni- tów na 2 dni naprzód 
franc. - wlo&kiej doziw. ką" pro·d. S7lwecizJkiej -;:- do kin: „Bałtyk", „Po­
od lat 18 g. 9.30, 11.45, 14 dO<Z.w. ~d lat 13 g. 15.40, Jonia", „Wisła'', ,,Wlók-
18, 20.15. Program dla 18, 20.!o . . . nlarz", „Wolność" - w 

TEATR NOWY (Więckow najmlcd,zych: „Kotek 1 MAJA (II - ~iUnskie- Ośrod'.:u Usług Filmo-
sklego 15) g, 19 .15 „Nie- Naplotek", „Parada zwie go 178) „Krzyz walecz- wych, ul. Wigury nr 2, 
boska. komedia" rząt", „Kapitan Bąk" g. nych" prod. polskiej - godz. 12-15 

TEAT~ POWSZECHNY 16, 17 dozw. od lat 18 g. J.5.30, 
(O"r. Stalingraąu nr 21) DKM (Nawrot 27) „Guen 17.30, 19 .30 -
g, „19.30 „Mlłośc oskar- dalina" prod. tI'an.c.- REKORD (II - Rzgow- Dyżury aptek 
ża włoskiej do:z:w. o-d la·t 18 ka "2) „Troje z lasu" 

TEATR MŁODEG. 0 Wl- g. 17, 19.15 P
1 

l'Od. radz. dozw. od lat Pabianicka 56, Piotr-
DZA (M · 4 GKO T 2 g. 15.45, 18, 20.15 kawska 127, Tuwima 59, oniu.sz.ki nr aJ < uwima 34) nle- STUDIO (III - Bystrzy- Ziel~na 28, Wscnoclinia 54, g. 19.30 „Igraszki trafu czynne v" 
i miło!icl" LĄCZ::>IOSC (III _ Jó.ze- cuka 7-9) „Intruz" prod. Limanawskiego 37 

k :f · SA dO'Zw. od lat 14 g. AS Al. Kościuszki 48 OPERETKA (Piotrkows a ow 43) „Przygody Ar- 17.15, 19.30 pełni stale dyżury nocne 
243) g. 19.30 „Rose Ma- sena Lupina" - prod. SOJUSZ (II _ Nowe Zlot 
rie" - gościnne wystę- fra•nc. do2lw ód I.at 18 o) „Bohaterka dnia" DYŻURY SZPITALI py Państwowej Operet- g. 10.:JO · n 
kl z Lublina. MŁODA GWARDIA (II - ~rod . włoskiej, dozw. od Poł1żnictwo: Polesie I 

. n- Zielona 2) „Zmysły" - d lat 18• g. 17• 19 ·~5 . część Bałut (pacjentki z 
P~~ostale teatry meczy p r<on. włoskiej dozw. od STYLOWY (I - Killnskie poradni K przy ul. Lima-

• .,, :/o * lat 18. g. 10, 12.30, 15, go 123) „1Vinchester 73" nows~iego) - Sy,pltal Im. 
17.30, 20 prod. USA d=w. od lat Madurowicza, ul. Krze-

MUZEA - nieczynne. MUZA (! - Pabi;mlclrn 12 g. 15.45, 18, 20.15 mieniecka 5; Sródmieścle, 
:{. :f. ·X- 173) „Rzymskie waka- SWIT (II - Bałucki Ry- Staromiejska 1 część Ba-

ZOO _ czynne g. 9-20 cjc" prod. USA dołZ'w. nek) „Bohaterlta dnia" łut (pacjentki z poradni 
:{. ~ ;.:. od lat 18 g. 15.45, 18, prod. włoskiej dozw. od K przy ul. Sędzlow!>ltiej) 

PALMIARNIA - czynna 20.15 lat 18 g. 16, 18, 20 - Szpital im. H. Wolf, ul. 
g l<f.-l6 ODRA (Przędzal11i.al!la 68) TATRY-LETNIE (premie- Łagi_ewntcka 34-36; Ruda, 

· nieczynne rowe _ Slenl.<iewicza 40) Ch~J_nY oraz p_ozost~la 

NINA 
PIONIER (II - FranclsrL- „Rebeka" prod. USA _ e;zęsc Bałut. (pacJentk1 z 

ska 31) „Cadet Roussel- doz:w od lat 18 g 21 porad_nl K PIZ~ ul. Cmen­
le" prod. franc. dolllW. I . · t lk · · ta.rneJ) - Szpital tm. Cu-

(W na.wiasach podajemy od lat 12 g. 15.45, 18, C i ~10 czynne Y ·o w rie-Skłodowskiej, ul. Cu-
kategorie k1n) 20.15 dm pogodne rle-s;dodowskiej 15 

ADRIA (II 
_ StudyJ··ne _ POLONIA (premierowe WTIST:.A (premierowe - Chirurgia: Szpital lm. 

. - Piotrkowska nr 67) uwima 1) „Obcy w do dr Pirogo.wa, ul. Wól­
P!f trkowska 150) „Rit!- „Uśmiech nocy" prod. mu" prod. franc„ dozw. czai~stca 195. 
fi prod. fra.nc. dozzy. szwedzkiej, dozw. od od lat 16, g. 10, 12, 14, Interna: Szpital tm. dr 
od l.at 18 g. 15.45, 18, lat 18, g. 10, 12.30, 15, 16, 18, 20 Rydygiera, ul. sterlhnga 13 
20 .15 17,30, 20 WLOKNIARZ (premiero- Laryngologia: Szp. im; 

;IJALTYK (prem-erowe - POPULARNE (II - Ogra we - Próchnika nr 16) dr Plrog{Ywa, ul. WólC'Lan 
N arutowicza 20) „G<>spo do.wa 18) „Szatan za- ,Trzecia licealna" prod. 9ka 195. 
sia do wszystkiego" - zdroścl" prod. NRF, wlosklej. dozw. od lat Okulistyka: Szpital im. 
prod. USA dc;z,w. od lat dO'Zw, od lat 16, g. 17, 16. g. 9.30. \ ll,45, 14, 16.15 dr Jonschera, ul. .MUio-
12 g. 10, 12, 14, 16, 18, 20 l!J.15 18.30, 20.45 nowa 14. 

Przetarg nieograniczony 
Łódzkie Przedsiębiorstwo Budownictwa 

Uprzemysłowionego 

w Łodzi, ul. Urzędnicza 45 (Bałuty) 

OGŁASZA 

PRZETARG NIEOGRANICZONY 

na dostawę maszyn biurowYch - kalkulacyj­
nych i sumujących. 

W przetargu m-0gą brać udział przedsię­
biorstwa państwowe, spółdrzielcze i prywatne 
oraz osoby prywatne. 

.11 PRACOWNICY POSZUKiWANI Ili 
OPERATORÓW do obsługi dźwigów-żurawi 
wężowych zatrudni natychmiast Łódzkie 
Przedsiębiorstwo Budownictwa Uprzemysło­
wi.>nego w Łodzi, ul. Urzędnicza 45 (róg Sę­
dz1owsk1eJ). Zgłoszenia przyjmuje d.zic:ł za­
trudnienia I piętro, pokój 107. Dla zamiejsco­
wych miejsce w hotelu zapewnione, 

BRAKARZA, stola12v meblowych, dozorców 
nocnych - mogą być inwalidzi n:a pól eta.tu­
rz:atrudni Sp-nia „Sfolart", Gdańska 158, 

Państwowy 
Zakład Ubezpieczeń 

że wsrelk.ie 
jak: 

ZAWIADAMIA 

indywidualne ubezpieczenia 

- ubezpieczenie ruchomości domowych od 
ognia i kradzieży z włamaniem, 
- ube.zpieczenie następstw nieszczęśliwych 
wypadków, 
- ubezpieczenie jednostkowe na życie, 
- ubezpieczenie samochodów od rozbicia, 
- ubezpieczenie od odpowiedzialności cy-
wilnej z tytułu posiada.ma samochodu, wy­
konywania zawodtt itd. 

mo.żna zawierać za pośrednictwem upowa­
żnionych ajentów. 

Ajenci PZU posiadają. legitymacje ajen­
cyjne lub umowy zlecenia podpisane przez 

,PZU, upoważniające ich do za~ieraDia u­
bezpieczeń. 

PZU prosi klientów o każdorazowe le­
gitymowanie osób zgłaszających się rz; pro­
pozycją zawarcia ubezpieczen:a. PZU na 
żądanie deleguje przedst.awideli. 
PZU Dyrekcja na. m. Łódź, Al. Kościuszki 

nr. 57, tel. 283-10 

OGŁOSZENIA DROBNE m „ 

NIERUCHOMOSGI I 
APARAT fotografi=ny no 
woozes.ny „ Zorka 41

' no­
wy sprzedam. Łódź, ul. 
Ko.gucia 18, Rutk.owicz 
MOTOCYKL WFM" !a­
bryCfZ.n ie nowY spnzedam 

DOMEK murowany jed· Lódź , Różyck>iego 30 m. 1 
norodzinny najchętniej MOTOCYKL „BMW" w 
na Chojnach kupię pilnie. d·obrym stanie sprzed.am 
Oferty pisemne „12490" I . Biuro Ogłe>szeń, Piotrkow tanio PrzędzaliniaCia 80-21 
ska .96 12490 g MOTOCYKL m-ki ;;DKW' 
DWA pLace budow1aine 1200 ccm i maszylllę Łaciar 

kc szewr1'<ą spCTZoedam. 
sprzedJam - W·iadomość I Łódź, Armii Czerwonej 11 
Łódź Narut0owic.za 30 m. 15 m. 2;;2 Józef Rygielski 
DOMEK jecine>rod;zirnr.1y NOŻYCE profi10•We do 
murC>Wallly z o~rodem w cięcia 7.e-larz;a, tO'karkę na 
Rud.z.ie sprzed·a,m (diwa po pryrz.imach 800 m/m w 
•koje !Z kuchnią wo1ne) · ul. kJ a.eh, śrutowJJ.·l•k talerzo­
Eugeni'':_si:'l _.2.~_ goQ:z. 17-19 wy, pas do młocka.mi, 
DOM murowa.ny oraz 100 platfornfę nową, gumy 
m low. ogrodu owocowe- 65UX20, w&z nowy z ogu 
go Sll>l'Zeda<m (po spTZe<la mieniem sprzeda<m. Wia­
ży wo.1ny). Wiad·omość domość Lódż, ul. Pabla­
Pabianice Lutomierska 28 n lcka 178 
od go<llz. 16 _S_A_M_O_C_H_O_D __ os_o_b_o_w_y __ _ 
DZIAŁKĘ budC>Wlainą (pia „ChevroJet - Fleetmaster" 
ny pod budowę zatwier pi·lnle sprzedam. Karo­
dzone) tanio siprzedinn. lew, ul. Kiusocifa;dl:iego 14 
Wiadomość Grod!zleńska 3 STOLOWY, b.i-urlw, o-

I 
I 

W pierwszą rocznicę śmlercI dnia 
10 lipca. 1959 roku o godzinie 8.15 w 
kościele Wniebowmęcia N.M.P. Pmt' 
Pl. Kościelnym, odbędzie się nabożeń­
stwo żałobne za spokój dUszY 

S. t P. 

Natalii Dymkowskiej 
o czym powiadamia znajcmych i przy­

jaciół Zmarłej 

MĄŻ. 

W poniedziałek dnia 6 lipca 1959 rol..-u 
zmarła, przeżywszy lat 76 nasza najuko­
chańsza matka. i babcia 

S. t P. 

Maria Rozalia Sprusiak 
z domu Krowicka. 

Pogrzeb odbędzie się w dniu 9 bm. • 
godzinie 17 z l{aplicy cmentarza katoli­
ckiego przy ul. Ogrodowe.i w Łodzi -

I 

o czym zawiadamiają pogrążeni w głę· I 
bokim smutku 

SYNOWIE, SYNOWE, WNUCZKI! 
i WNUK. 

Wyrazy głębokiego współczucia dyre­

ktorowi BOBROWSKIEMU z powodu 

ąonu 

OJCA 
składa.ją 

DYREKCJA, RADA ZAKŁADOWA 

i CAŁA ZAŁOGA ZAKŁADOW PRZE· 

MYSŁU ROLNEGO w NIECHCICACH. 

Wyrazy głębokiego współczucia dyre­

ktorowi inż. Jerzemu BOBROWSKIE­

MU z powodu z.gonu 

OJCA 
składa.Ją 

Oferty (bez pod.ani.a na nich nazwiska ofe­
renta lecz zaopatrzone w godło) należy skła­
dać w zalakowanych kopertach w dziale fi-
1nansowym prvedsiębio,rs<!Jwa III piętiro, poikój 
806 w terminie do dnia 21 lil;>Ca 1959 r. 

Dane umieszczone wewnątrz oferty winny 
11;awierać nazwę, rodzaj maszyny, stopień zu­
życia maszyny, cenę oraz imię i nazwisko z 
.adresem oferenta. 

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 
~3 lipca 1959 roku w biurze przedsiębiorstwa. 

KIEROWNIKA magazynów, dwóch magazy­
nierów, dwóch robotników magazynowych i 
referentów handlowych ze znajomością bran­
ży włókienniczej zatrud.,i P.H.A.G. Oddział 
Przetwórstwa Chałupniczego w Łodzi, ulica 
Gdańska 40. Zgłoszenia osobiste (z podaniem 
i życiorysem) przyjmuje dział perSQlllalny po­
kój 43 godz od 8 do 12. 5002-K 

STOLARZY meblowych, montażowych i ma­
szynowych wysoko kwalifikowanych, polero­
wników, malarzy, maszynistkę z prqwadze­
niem se:kret.ari.a~u orarz dororców zatrudnią 
natychmiast Łódzkie Zakła,dy Drzewne P. T. 
w Łodzi, Al. 1 Maja. 14, zgl!oszem.iia przyjmuje 
sekcja za.trudnienia w godz.inach od 7 do 15. 

m. 9, I piętro_____ .rzech w dobTym stanie 
DOMmurowa·ny 2 mlesz pilnie spI"Zedam. Sien.kie­
.kanta i ogród 1.370 mkw. wie.za 3 m. 5 12883 
sprrzedam. Ul. BnzE>Zińska KUCYKA, bryoz.kę (służą 

ORGANIZACJA PODSTAWOWA, 

RADA ZAKŁADOWA oraz PRACOW· 
NICY WOJEWÓDZKIEGO ZARZĄDU 
PAŃST\\;OWYCH GOSPODARSTW 

ROLNYCH w ŁODZ[, 

nr 8 (za Dołami). Po sprze do zd,jęć .aima·torskich) -
daży miewka.nie walne !>przedam. Lóctż, Marysi.n 
DZIAŁKĘ leśiną w Soko! III ul. Ban:'bary 7, Zyg-I 
ni'.kach 2.000 m kw. sipr.z.e munt Chrzan 12887 
da.m. Ofe.rty pisemne SILNIK do san10chodu 
,,12775" Biuro OgŁosze11., "Adler" fi po ge1t1eraJnym 
Pio1:Ilkowska 90 remoncie I telewizor 
DOMEK Jertin.i:s<kowy cliwu- „Temp 2" sprzedam. Tel. 
iLZbowy, r-OfZJbiea.-ad'ly sprze 230-65 12896 
da<m. Wiadomość, Łódź KOSZ motocyd<JJ.owy od 
ul. Palb!a.ni•cka 178 (war- „Emki" SIP'rZoeda•m Sie-

POKOJU sublokaitors:kie­
go niek.rępującego poszu­
kuję . Tel. 312-65, d1z1wo•nić 
od godz. 8-14 12879 

I 
Zastrzega się prawo wyc,oru oferenta lub 

unieważnienia przetarg1. bez podania przy­
czyn jak również podziału dostaw. 4975-K 

Ili ZAP!SY Ili 
Zasadnicza. Przyza.kladowa Szkoła Zawodowa 

Przemysłu Wełnianego przy Z.P.W. 
im. Gwardii Lut!owej 

w Lodzi, ul. W. Wróblewskiego nr 19 
(dawniej ul. Kątna) 

p1".!:yjmuje zapisy do klasy I chłopców w wie­
ku od lat 15 z ukońcroną 7-klasO'Wą szkołą 
podstawową. 

Przy z<ipisie należy złożyć: podanie. życio­
rys, świadectwo ukończenia 7 kl. szkoły pod­
stawowej, świadectwo urodzenia, dwie pod-· 
p !sane fotografie. 

Uwaga - wszyscy uczniowie szkoły otrzy-
mu,ią. stypendia w wysokości: 

w I roku nauki od zł 150 do 260 
w r:r roku nauki od zł 320 do 380. 
Po ukończeniu szkoly ze.kład gwarantuje 

w s zystkim absolwentom dobrze płatną pracę. 
Nauka trwa tylko 2 lata. 4988-K 

sztat) 1278! rada:, Kościuszk.i 1 m. 7 
DOMEK murowa.ny, trzy 
pokoje, kuehin.i.a sprze­
dam. Choj.ny, Sa:runacka 
nr 10 12785 

MOTOCYKL no,wy „AWO' 
sprzedam. JllJilJusz Jan­
ezeW"Ski, Żychlin tel. 150 

5018-K 

ELEKTRYKÓW s~aboprądowych, telemonte­
rów i pomoc telemonterów umiejących pra­
cować na słupach, robotników przyucrronych 
do robót na,powietnmych, ślusa,rzy - zatru­
dn:i od zarar.1: Łódzkie Przedsiębiorstwo Ro­
bót Telekomunikacyjnych. Zgłoszenia przyj­
muj.e doiał za:tru<lnienia Łódzkiego Przedsię-

loka.J sklepowy, ogród - LOKAL'"t DOM paTterowy 'WY'gołdy; I I 
sprzedaim. GdY11ia-Chylo-
nla, Ka<rtuska 4 „ ________ ~ 
PLACE budowlaine po 30 
zł za m J<>w. sprrz:OOam. 
Wojska Polskiego 17 m. 
10 n p. 13172 
PLACE z prawem a;a.bu­
dowy tanio spraedam. -
Tel. 572-79 13173 

bic:rstwa Robót Telekomunikacyjnych Łódź, I SPHZEOAZ" I 
ul. Wólcza1iska 10 od g·odz. 7 do 15. 5017-K 

MISTRZYN[Ę, brygadzistkę na szwalnię ze --------..1 
zna}omością branży dziew:,a·rsik:iej wy5-0<ko wy-

MOTOCYKL „:WFM" -kwalifikowaną zatrudni Spółdz. Pracy Dzie- chr-0mowany, sta.n bardzo 
wiarsltiej „Wzór" w Łodzi, ul. Więckowskie- dobry sprzedam. Telefon 
go nr 22. Zgłoszenia w dziale zatrudnienia. 341-34 od goct;z;. 1.9 

Mgr inż. CHEMIKÓW, mgr. farmacji, inż. me- MAGIEL elek1Jryoziny -stan dobry sprzedam -
chaników, inż. budowlanych - do pracy w Łódź, Nowe Złotno, Pod-
ruchu (wymagany kilkuletni staż pracy) oraz chocążych 12 12728 
ekonomistów z wykszt.1łceniem wyższym lub SAMOCHOD „Volks~va-
średnim rz; wieloletnią praiktyką w obrocie gm" typ KDF po gene­
materiałov..vm - zatrudnią Za.kłady Przemy- ralnym re-monele sprze-

, J dam za 16 tys. /Zł . Tel. 
słu Chemicznego „Pabia,nice". Zgłoszenia przyj 598-72 od g_oct_z_._1s ___ _ 

POKOJ z kuchlni.ą, przed 
pokój (gaiz, woda) z do­
zorstwem zamied'lię na po 
kój rz; kuohnią be:Z dozor 
stwa. Wiadomość Wigury 
9 m. 3 12871 

DWA pokoje duże rz; ku­
chnią, II piętro, części o­
w·e wyge>dy zamienię na 
pokój z kuch.nią i pokój 
oso.bno z częściowymi wy 
godami, ewentualnie na 
2 pojeclyncrze mieszka.nia. 
Oglądać w godz. od l<f--15 
Łódź, Obr. Sta~i.ngradu 26 
m. 14 12870 . 
DWA pokoje, kuchnia, 
wszystkie wygody wspól 
ne, wysoki parter w śród 
mieściu .zamiEnię na sa­
moc!zie1ne pokój a: kuch­
nią,. wszystkl„ wygody. 
Tel. 361-22 godz. :ro-22 
'1'11.ZY pok.oje z kuchmią 
zamien,Ję na 2 P-Oko•je z 
kuchnią 1ub 1 duży pcl.tój 
z kucnnlą, tel. 366-60 go­
clzi na 19-21 12876 

DWA pokoje, k:u~h.nia , 
wygo.dy, rz;amienię na po 
kóJ kuchnia oraa: pokój 
osobno. Nowotki 25 m. 38 
POKOJ kucnni.a, p·rzedp{, 
kój, ma-ły ogródek, zamie 
nię na 2 pokoje rz; kuch­
n i ą najchętniej w śród­
mieściu. Wsze•lkie kosrLty 
zwraca•m. Liściasta 15 m. 
5 Radogoozciz 12846 

I PRAGA I 
KWIACIARKA potrzebna 
od zaraz Łódż, Rzgo·wska 
nr 114 12764 
PRACOWNIKA wykwaUfi 
Irn wanego do repera.c31 
części samochodowych po 
sxukuj~. Ofer ty pis„mne 
„12766" Blu.ro OgłoGzeii, 
PiotrkOW1S·ka 96 

_N_AUK_A __ 11 
AUTOMOBILKLUB orga- ---------­

ROŻNE 
nizuje kursy samochodo­
we i motocyklowe. Zapi­
sy I Informacje. Al. Koś­
clus.ziki 61, tel. 212-39 w 
godz. 8-16 lub ul. Pabia­
nicka 3ł tel. 482-4ł od 
godz. 8 do 20 

PIĘKNĄ SUKNIĘ SLUB­
NĄ, balową, wieczorową 
- wypożyczysz tanio -
22 Lipca 10 (st-tlep). godzi­
na 10-18 1~_40 _ g 
ŚAM-OCHODY, pośredni­
czę w kupnie i sprzedaży 

----------. samochodów osobowych 

I nowych i starszych ty­
pów, mało- i dużolitrażo 

_ wych oraz motocykli. Te LEKARSKIE „_________ lefon 343-24 dzwonić godz. 

Dr CHĘCI!Q'SKI - 6Pe­
cjallsta skórne, wenerycz 
ne Piotrkowska 157, 
front I piętro 17-19 

13-16 !?.'WS 

PRZETARG li 
muje dzi.ał kadr Z . P. Chem. Pabianice, ulica MOTOCYKL „DKW" 350 
Zym1ersk1e.go 5. 4887-K I Saha~a, stan barciJZO. do-

bry sprze.dam. Os1e<lle 
ROBOTNIKÓW nie wykwalifikowanych za- Montwma MireC\kie·go ut. 

Dr REICHER 91>ecjallsta 
chorób wenerycznych, 
1;kórnych 8-9, 16-19 -

DWA pokoje z kuchnią. Piotrkowska 14 
I piętro w bla.kach, d,zieJ 

RABKA-Zdrój przyjmuje 
cl:ZJ!eci od 4 l a·t wzwyż na 
okres wakacji z calym u­
t rzymaniem. Opieka le­
ka rska zapew.nio·na. Ade­
la Dobo""· Rabka Zdrój, 
ul Polna 5 12784 

Południowo-Łódzkie Zakłady Remontu 

Maszyn Przemysłu Włókienniczego 

w Ł<tdzi, ul. Armii Ludowej nr 25, tel. 291-74 

OGŁASZAJĄ PRZETARG OGRANICZONY 
:na sprize<laż wyeliminowanego z eksploatacji 
samochodu ciężarowego marki „MERCEDES". 

Przetarg odbędzie się w wyżei wymienio­
nym zakładzie w dniu 23 l;pca 1959 roku. o 
godzinie 10 w cenie wywoławczej 28.800 zł. 
Samcchó~;est do obejrzenia w zakładzie w 

okresie od' l!!'iia 10 lipca do dnia 21 lipca 1959 
roku w godz. 8 - 12. 

Do przetargu mogą stawać: przedsiębior­
stwa państwowe. e;póldzielnie. organizacje 
społeczne i przedsiębiorstwa nieu!;1?ołecznione 
p cd warunkiem dołączenia do oferty: 
1) wadium w · wysokoś{:i 10 proc. - należy 

wipłacić w kasie przedSoiębiorstwa. 
2) dokumentów wymagany·ch zgodnie z Mo­

nitorem Polskim nT 56 z drua 20 czerwca 
1957 !!'. poz. 353 § 7 pkt. 2/1-3. 

Oferty należy s·k1adać w sekretariacie dyre-
lkto.ra z,akła<lu do dp.ia l~ lipca 1959 ~- · .1-. ~ 

trudni natychmiast Łódzka Wytwórnia Farb I ~ęczm1erm_a_15 ____ _ 
i Lai~ierów Łódź, ul. 22 Lipca 100. Zgłoszenia 1 MOTOCYKL „BMW" R-12 
osobiste .przyJ'rńuJ· e sekcja kadr. 5035-K 1rz; PI'ZY'cze.pą szi)ularokę n.~ 

4 sa.pile, siz.c.zep-i.ar<kę „14 
MAGAZYNIERÓW ze znajomością branży d~~on 3X4 sp·rzedam. -. . • , . ih Łodz Pionierska 13 
radiotechmcznej oraz pracowrukow f1zycznyo ::c:.::.....:'--------
z.atrudnią Zakłady Usług Radiotechnicznych i MOTOCYKL „_WFM" · · · .., _„_, p d · sprzedam. Tuwima 53 od Telew1zyJnych Oddział w UUU<M. o an~a wraz godz. 21 12856 
!Z żvciorysem należy składać w dziale handlo- SAMOCHOD 5 b . . 50~7 K -oso< owy, 
wym ul. Rz.gowsika 74. " - I s-ta.n dobry sprzedam. -

. . , . . Oglądać cały d:z.ień Łódź 
STAR;S:iEG~ l's1ęgo_wego ze z~aJ,om-0sc1ą k5t~ ul. cmentarma 18 m. la 
g.owo5c1 reJeSb.'()W~J, za.gadmen pracy 1 MOTOR elektryczny 6 
płacy, zasiłków chorobowych itp. orarz mura- KM, 22<f.-380 v 51praedam 
rzy, brul{al"Zy, i pracowników nie wykwalifi- :rel. 267-89 12760 
.kow.anych z.a1trudni natychmiast Spółdzielnia PIANINO „Le·gnica" pra 
Pracy „Beton" w Łodzi. ul. .Piotrko~s~a 201. wie Mwe 5~i-~de s.prze-
IVarunJki płacy do uzgodmerua na m 1eJscu. d_a_m_. _T_e_L ______ _ 

UMEBLOWANIE gabj,ne-_______________ , ____ tu lub samo biu.rk.o 1 bi-

bliotekę w bard;zo do-z łk ' k d • k brym stanie (mahoń) -apa I w rę u ZIE_~C a sprzedam. Jadwi_ga Wil-
gocka, Wschodnia 27 w 

6 I 
godz. <!o 9 i o_d_l_3 __ _ 

nica Staromiejska, zamie KORONSKA Henryk.a le­
nię na 3 pokoje z kllch- karz ginekolog l położnik 
nią równoI"Zędne, okolica przyjmuje środy, soboty 
ul. Narutowicza, Uniwer- 17-19. Zielona 16 
syteoka, Wierzbo•wa, Wia Z. SZERESZEWSKI - le­
domość tel. 528-48 l< crz 17-19, Limanowskie 
LJ::KARKA pos.zulmje po go 21, tele:l'.cn 525-55 
koju sublotltatorskiego wlDr ___ .Jadwiga -ANFORO-
centrum z wygoda.mi na WICZ &pecjallsta wene-
1 rok. Cena obojętna. ryczme, skórne 15.3<f.-19. 
Wiadomość teL 318-27 l Próchnika 8 10373 

ZGUBY 
KIEROWCA czarnego 
Opla K ap i•tana, który w 
nieclzie.lę 5 !i,pca godz. 9, 
wiózł panią od Głównej 
do szpitala na Miliono­
wej , p roszony jest o 
2lwrot pozostawionego p ió 
ra Pelikan z a "'ynagro­
dzeniem. TeJ.. 323-51. 

, 
TERAZ ŁAT"TO WYG RAC! 

- to groz' a poz• aru ŁOZKA,-;to,i_ilkl nocne • ja.S<The, wysok•i połysk -

1 spmedam. Telefoo 583-20 I 
~------~-~-.... ,..~ ... ~ ... ~~ ~woru~ ol! s@. 1 g,ą_ ~ 

dwuklasowa Krajowa Loteria Pieniężna 
~~~~DAJE~~~~ 

42.000 wygranych - 6.192.000 zl. 
ciągnienie I klasy 14 lipca 
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Otwarcie mistrzostw tenisowych Polski fK.~:~ 
* Pa ·10 b d . h ł lu WP ·r. Leja, sekretarz ł'e- Organ1zacy1ny 

Bez pa pi erosa, ale z cytryną 

lu » JO:skólce 13-13'' 
. WI n u li zac wy <IBracji Włókniarza '1'. S~olarek IX AktJdem1"ck1'ch 
Skaczą bl.elułk1·e Slazengery'' l 17~~~~ys~:~os~~~~~iago.sr~ipo- • u · * „ cząl . p:zemówie:iiem \y-iceprze.- Mistrzostw Polski 

lata wicemistrz Polski 
wodn1.cz:-icy E. Wroblewsk1. By!iś:ny wczor-aj w Parku Po- tylko w Pol.sice, ale i w Euro- (przemówlenie drukujemy po- d • k • 

Ztożył nam wczoraj miłą wiizy­
tę w icen1jstrz Pol~1'<i \V szybowl1j­
cbwie inż . Józef Pieczewski. 

jedno-pytanie: ja.kie &trzymał pan 
nagrody? 

Po zs kończonych mist.rzo­
stwacłl Polski w Lesz.nie otrzyma 
!em „S2lan;tl<ę" i dwa pucliary . My 
nie otrzymujemy ta·k pięlrnych i 
bogatych nagród jak kolarze, czy 

niatow.:::ti~k~go ~wiadkami wyjąt- p:e. ni·żej). ZIA Uje 
kowo p1zyjomil'2j uroczy.slośc1, a ::--;ie będziemy go opisywać. Przy dźwiękaoh hymnu naro- ~ 
ra;;zej aż dwóc h uro~zy.:;tości bo trrel:>a pawilo n ten zwiedzić, dowego Ję<irzejowska, Skonec­
gdyż oLwcirc'e mis lrzos.l w ten:- a ku t<miu n.adarza się dO.Eiko- ki i Licis wciągnęli flagę naro­

IHóra konkure.ncja ml· 
strzostw była dla pana najtrud· 
niej sza'! 

sowych Pol.<1kl zbicglo s:ę J'=- na;a 0:, ć, zja w z.wiązJm z o<lby- dową na maszt. 

K-0mitct Organizacyjny lX 
ł Aka.t!emickich .Mistr'ZQstw 

T-rudno powiedzieć która . 
Najp.rzyje11nniejszy n a tolniast ino­
ment wiąże się z przylotem mcJm 
do Łod7-i. 

waj<{cymi się mi.strwstwami te- Przern.awia1 również mec. J~ 
nLsowym:. I rzy :Nowopo1siki - jako preZI.!; 

ł Polskt w Łodzi na swoim 
# 1>oe;ied2e11iu pods111nowu.ią­
ł cym przebieg igrzysk, im· 
ł p·rez i cd<lania do użytku 
ł stud~nlom ich stadi-Onu sp-Or 

- Po pierwszych dniach sukce­
sów przeżywał pan jakiś kryz~·s 
spada.iąc z czołowego na dalsze 
miejsce w klasyfikaeji. Co było 
przyczyną 11iep<>wodzenia? Spotkat mn.i.e podwójny zaszczyt, pMvitania w":s w imieniu .SJJ>o· I 

leczeii~bwa. Łodzi i Prezydium Rady NarodoweJ naszego miasta 
jako za 11·odn.il<ów ; organ.iza.torów Narodowych. Mistrzostw Polsku 
w Tenisie oraz zaszczyt związany z 1n;i,ekaza.niem do użytku pięk­
nego pawilonu wybudowanego dla szerokich rzesz młodzieży jako. 
ośrodka, gdzie rozwija« się będzie solidna praca wychowawcza I 

towego 1>rzy ul. Bystrzyc­
kiej, P-Oczuwa się do miłego 
-0bowiązku p·odziękowania ·~.1 
p·&m0<c, żye.z;!i waść, 'Zai.!l'tc­
rcsowa.11.ie i nic od cl!Ziś oka.„ 
ZYwa.ną stałą. opiekę tym 
wsżystkim. którzy 1>rzyczy .. 
nili się clu 1>ełucg1> sukcesr1 
IX Akademickich Misil'zoscw 
P<()·!sld - rekto1·om łódzkich 
wyżs>:ych UC'Lelni a w szcze­
góhwści Jego Magnificencji 
pro-f. inż. Mieczysławowi 
Klimkowi - rektorowi Poli 
techniki Lóclizkiej, z któreęo 
szcze1·eg-0 poparcia inicjaty­
wy hraci .studenckiej p1-ze;:l 
trLemii laty, zawdzięczamy 
w znacznej mierze dzisiejszy 
piękny Między11czeini.any 

- Otóż komisja sędZiowska do 
pat!'.'zyła się jakiegoś przeo.cze1nia 
i oie zaliczvta mi jed.nej z ko.n­
ku rencj i. St.rn,cilem od razu 9JO 
pkt. t s'.lą rzeczy s•padlem na 12 
miejsce. Tru.d:'l-O było odrabia<: tę 
ta·k wieU{ą stratę, 

szerol<a działalność kulturalna. 
Na M.istrzostwa l'ols•ki przyjechaliście z różnych s·tro.n naszego. 

luajn do J,od,,i - miasta nie·zbyt bogatego w sukcesy i tradycji> 
„białego sportu". Dla.tego też pragnt:: wyrazić przcko·nanic, że Yia„ 
sza wall<a na l<0rlaclt, postawa sportowa i reprezentowany r1oz10m 
przyczynią się d.o większego niż dotychczas !>popularyz.owania te· 
go pięknego sportu i umocnią kontynuowaną - od niedawna 
pra.widlowa drogę rozwoju tenisa w ł.odzi. 

Otwieraj>i,c obecne l\1istrzostwa Poló'ki w Tenisi.e" otwi~rall!y uro­
czyst.o~ci srpo-rtowe w Łodzi związane z uczcze.n1elu XV-lecia PoJ„ 
ski Ludo'Wej. Pamiętając o tej rocznicy, w dniach walki o za.sz· 
czvtny tvtuł mistl'za Polski na ro.k 1959 dajcie dowód swego przy. 
wiazama' do naszego !<raju i ustroju tal< pięlmie się rozwijające· 
go ·mimo przedwojennego zacofania i olbrzymich zniszczeń wo­
jennych. 
Kończąc życzę wam zad,ow<>lenia z p<>bytu .w L~dzi, P?rnyśll.10ś'­

ci sportowej I chociaż niewielu z was z<>stanie m1strzam1, to Jed­
nakże wsY.ystkim du:i.ej formy i te•nisowej kariery, 

Narod<>we .Mistrzostwa Pols·ki uważam za otwarte. 

- A jal<a ostateczirie była róż· 
nic:i dzieląca pana od mistrza Po 
piela z Jeleniej Góry? 

- R.óżnica wynosiła tylko 108 
pkt. Nie t r.z.etJ.a wyciągać tu żad· 
nych wnioeków. No, ale na to 
nie było żadnej rady. Potem c•l<a­
zało sd ę. że na\va·lił mi jeden z 
przyrządów wskaz•ujących wyso­
kc.ść i straciłem mo.fa1•ość <Z;dO·bY­
cia pierw::zego miejsca. 

- Czy w czasie lotu pali pa.n 
papierosy? 

- Nie, nie palę. Zabieram iz so 
bą dużo owoców, a przede wsizyst 

inż. Józef Pieczewski 

J. Jęd!"ze,iowska w asyście . l ~(""r . . d b „ · h P",,,ZYDIUM KOMITETU - Ja.ki najd.luższy miił pan Skoneckiego i Lici;a wciąga Na wroczyl'~ość wczoraiszą . · n · 1 Je en. z U.uown1czyc . """" lot? -, 
na maszt Jlagę narodową. przybyll: wiceprzewodniczący .pawl!onu i orga,nizat!Orr·6w t~go-1 ORGANIZACYJNEGO ł . . . 

.... , Fot. L . Olejniciz<l!k P;·ezydl«m Rady Narodowej m. rocznych 1nistr=~. IX AMP, ł - NaJdłuzej w pow1ebrzu byłem 

kiJm cytrvn. · 
Stadion S'porf-O~y. 

piłkarze. Dla nas najwlękEzą sa­
tysfa.koją jest sam lot w powie­
trzu i wyl;:onanic prawidło<wo 
wsrz.ystkicl1 zadań . 

" · ł...odzi, p. }~dward Wróblewski, Po przeC'1ęciu ;.v.s.tęgi p:·zez I 9 godzrn 1 50 minut. 
dnpereś:nie z terminem oddania I sekretarz K~, PZPJ:l 'l'. Gl<1·b:'ki, wice,przewodnicząoego E. 'Vró- l ___________ - Czy zawsze startuje pan na Rozmawiał: J. Nieciecki 

do użytku sporlo•woom wsparl!a 7.a.s.tępca k ierownika wydzialu blew.skiego, tenże wręczył nacz., I tej. samej Jaskółce 13·13 P1:ZY_ któ 
lego obiektu. Pawilon jest I prapagan<ly I\.J', fZPR, E.,. ·~ron; 'l'a<l

1 
eusmw1 

1
Leji klucze.::;!_ pa- ~~bfi~t'~al!,m ci:S1~: ~~!~~~is~~~~~ 

,.pertą", której poza z,dTościć nam czyk, przewod:nicząc:y ŁI'-1.U· w1 onu spor owego - J"""" u- dów? 
może ni~jedno mia.s.to - nie A. 'rorzewski, naczelnik wy<lzia :i:ytkowni.ko':"i. . . Komunikat - Lubię ten szybowiec, a.le chęt 

W, 1m.1eniu Pol\Sikiego Związ- n·ie latam również oa Ja•stnę-

r ragiczna śmierć 
W. Gąssowskiego 

Od 9 do 9 na korcie 
ku Ten:sowego przemawia! p. ,.-f I 1 • I biach. s:i to szybowce .wyjąt..'<owo 
CTajews;ki, który życzy! wszyst- I 0 8 IZ8 Ora szybkie. Roizwijają one szvt>kość 
kim zawodnikom osiągnięcia ja•k 3-o km na. gc.dzinę . . Ponadto sa . L~kkoatletvka p·olska okrył.a 
najlepszvch wyników pp TotaLlza,tor Sportowy eawia- bard,'lo z,wrnne. MaJą luotsize od !:ilę z~1Lobą.. \Ve wtorek rano z,g1-

. n t .,.:, '""'os· ·. h · 'e Jas1kótl<i skrzydła. Na s.zyb01Wc11 nąl śm:ercią tragiczną były re-N iema•l praea; caJy d'l.ień tr•.v>ały 1 6:0, Skoneokl W. - Łyżw,ińs<ki 
wcizor aJ .na wszys tkich kortaeh w 6:2, 6:4, 6:3, P.iątek - Tymowski 
Pal'ku P<>niatowskiego &potl<.ad'li.a 6:2, 6:2, 6:3, Mracz€1< - B•t"ate1k 
elimi•n-acyjne. Nie zanoto•waiiśmy 7:9, 6:2, 6:2, 6:4, Nowi.Cl'ki M. -
an i jednej n lesipodzian.1<! z w y- Maciantowioz 3:6, 6:1„ 6:4, 4:6, 9:7, 
jąt1k i<>m przegranej Zmija.nki, k tó Słom.siki - Boncol 6 :!, 6 :3. I :6, 6 :O , 
ra ipo do.znaniu kontuz ji ręki n ie ManiewSl.ki - Tomasizew.g,ki fi:3, 
mogla m imo a.mb1cji pokon.ać 6:0, 6:0, Rowiński - Szary 6:2, 
s wojej rywa·J.ki. 1:6, 6:4, 5:7, 6:1, Wojtowi·C'Z - Pio­

ro y~n urocz„~, c:iac i zw'. dami>a, że w specjalnym konkur- tym „kręciłem" się nad boiskiem p.rezculant i rek-0·rdzista. P.oJ.siki, 
dzeniu pawil-Omu rozpoczę Y <;1ę sie siportowym Toto-Lotek z dnia ł,KS w dniu prz.yja?idu do Łodzi I. t Wa ~· Ga-. 
piet'Wsze spot.kania. kolar.zy biorących ud.ział w Wyś-1 zniamy. r~ner - , ci aw „ ·~ 

Hozgrywki odbywać się będą 5 lipca br. stw,ierdrzono: ci.gu Pokoju. s-0·w~k.1: Jak P•o•dalu. Bel~J.1sk;!' 
Cl0dzieni1~ie o<l godz. 9 do 20· z 2 -roowi•rzania z 5 prem. - wygr. - Jakie są pa1islcie plany 11a naj _Agen:c~~ Pras?w~ k.' „~ELg:s. 
przerwą obiadową między i:~ J>O iz.t 017, 934, 96 rooowiązań rz; 5 bl.iżs.zą przyszlo~ć? zmasa •. 1-0•wa.ne 1 z~ <J< 1 k ~ 

1 a ·1 ;,_ • s~1\vsk1eJfO. zna erzu~n<> ·o o o-TTd . . t t h b. llwykl. po zt 12.873, 6.092 rozwią- - Ciesz<; sic;. że trafHem r1o ka row kG. l'J·C'Wych, prowadzących 

Ciegzy :na·s bardzo, że oJ;>oa<: ru­
tynowany.eh ~raczy dużo jest·mlo 
dyeh tenisist&w, k tórzy starają 
s:i ę 0wydzierać ' 1 siwoim starszym 
kolegom przYi11ajmniej po jednym 
se-cie. 

trD<W>&ki 6:4, 6:2. 6:8, 8:6. S.pobka·nie 
.Tochaimowsikiego z Wajdą zo&ta.lo 
p nze1'wane przy wyinilku 2:1 na ko­
rzyść ,Wajdy. 

.., ział w m1.s. rzoo wac ~O- z:a•nia 4 zwyltl. wy~r. po zt 303, ctry narndowe.i, ale naszym, to z Brll~li <11> Osdeudy. 
ra wszy&cy nąjlepsi nasi gr3C7..J?. llO.?.SS· ro21Wiąza6. z 3 :ziwykl. wyr„r. jest s:zybowr:iJ.ko-1n kadro•WYQ1 n ie 
z Jędrzejows.!<ą, 1"-koneckim, Li- "' płaci 'się pieniędzy tak ja·k b0<kse 

}{ " ·! . . po zl 15. rom czy pi]karzom. My jes.teśmy cisem, adziem, •• aniewsikim w 100 procentach amatora.mi. Mam 
W grudioiu ub. r. W. Gąs­

sowsk.i w.vjechał do Belgii, gdzie 
-0b,iął fudlkc.ie trenera kadry na­
rod<n"lej !ego kraju. Swoje obo­
wiąfZJki spdniał do osiatnie.e-<> 
di!1ia. Jesz.cze w p•o·uiedzialek 
odwierl•ził on biura belg·Uskkj 
liwi lekkoa.N-etyc'l:l1e,i. Do Os·ien­
d:y jecha.J w cela.cih stużb0<wych 
- na p•os1·cd·zen.ie komiis.ii !ech-
11fozn.cj li1gi Iekk-0a.tJ.etycz11ej. 
Pnyczyny !raigic'mlcg·o wyp.2dku 
uóe :rostaJy dotychczas ustalone. 

na czele. ,(n) . , , w.z.iąć uctział w ko,nlrnr.sie a.kiro-

Już po pie!"Wszy.m dniu moż.na 
u;ori.entować s1ię, że miiS·traosrtwa 
bedą bardrto cie1ka1we, l'll\'-.rłlaszc.rza 
;;Idy wy ton ią $1ę już półfLnadlści, 
by oklask iwać piękine eagrania 
wal.k końcowyoh. 

Orga.nlzaeja mistr:zios<tw jest do­
bra i niewątpliwie małe usterki 
zostaną usunięte tak, żeby za.wo<l­
niey d public..,ność łócl:zJka tłum­
n ie gromadząca się przy kortach 
bvła ZaJdowolona. 

Ci, któt·zy pierwStzy .rtaz wybrali 
si e d-0 Parku PoniatowskiE>go z 
dumą przyglądają s.ię pi ękinie wy­
bucloY: anemu pawilonowi, f<tóry 
oddaje kolosalne usługi organrjza. 
torom mis-trzo&tw, zawodnikom 
j aik i pub1icrzności. 

WYNIKI SINGLA PANOW: 

SINGEL PAR 

Fogel.ma>n - ZmiJanka 7;5., 6:4, 
Dowborówna - Mo.raicrz~ka 6:3, 
6:2 1 6:2 , OlSZIO\VSlka - Paw·ło1wislka 
6:0, 6:0 waJl.<ower, Prymińislka -
S'korkÓ'ń"na 6:0, 6:0 walk0>wer. Za­
r:zycika - RogowSll<a 15:13, 6:4, Ję­
drzejowska Konertówna 6 :O, 
6:0 walkowe.1-, FiU.pówna - Krys­
tów111a 6 :O, 6 :o w.aJ.kower. 

DZIS GRAJĄ 

Dziś o godz. 9 grają Jamroo 
Lutko-w·.ski, Radzio - Bel'n•ato­
wie:z, PieOZJara - Si1ko1ra, Da1nda 
- Sasa-oa. Pr;vmińska - O!s.zow­
Slka, Jędrzejowska - Za•rz.yc•ka . 

O gcd.z. 10.30 Pią.tek - Mraic:zek, 
Schmidtówna - Gałkowska, Ko· 
walczewski - Sk0<necki H., Ma­
niewski - Rowi1hkJ. 

O godz. 12 Fogelana'!'l - Filip, 
Lic.is - Faruzel 6:0 , 6:2, 6:3, Ko- Gesiorek - Orli•kD<ws'ki, Rog,orz:iń­

walczewskl - FiUpel< 6:1, 6:3, 6 :3, siki - Biełanowi>crz:. 

batyazinym w Sc•poeie. Chciałbym 
bardzo zak,.vaLlf!f\:o\vać się w przy 
szlym roku do na·S•7-ej reprezenta­
o.ii wybieraj~cej się eto NRF na 
mistrzostwa świata. ·· 

- życzymy więc panu inźyniP.· 
rowi powodzenia w przestwor7.aCh 
i 7. nkcierpllwośc.ią oczekiwać bę 
dzie1ny na wyniki wszystkich za~ 
wodów >'Zybowcowych z udziałem 
pana, Na zakof1cze.r1•ie jeszcze 

Dwa rekordy 
jednym zamache za 

Skoneoki H. - Trytko 6:1, 5:7, Po przerwie obia.dowej dals:zy 
f>:O, 7:5, Bernaton.v\cz - Szyl•kie· ciąg mis.trzos•bw o gocJ<Z. 15.30. Pa· 
wierz 3:6, 8:6, 6:4, 5:7, 9:7. Zene<k - ry 11'8 gry poobiednie ustia1'0ille eo­
CZ~'żewski 6:4, 2:6, 2:6, 8:6, 6:1, s.t<ną dziś ra110. 
Ra•dzio - Fi.ge 6:2, 6:0, 6:4, No-J Ustalono .iedyniie, że S11)'ot'ka'11ia Ogólny wid<>k pawHonu w dniu otwarcia mistrzosbw. 
wicki w. - Mroczek 6:2, 2:6, 6:1. rozipoczmą się meczem &koneckie- Fot. L. Olej•nlC<Z<l'k 
6:2. Maniewski - K <>lita 10:8, 9:7, go Wł. :ze Slomsikim. -------------------------------

We wtorek odbył się międ,zy-1 olea Davisa l o o,~ od r~1·rnrdu 
narodowy mi·tyn!( lek.Jrnatletyoz,ny, l!~uropy, na·Ieżącego do Lauera. 
w którym uozestnic.zyła także gru Wkrótce po tym fantas•tycznym 
pa Jekkoatle·tów polsk.ich. Martin wy"zy.nie La.ner sta•nąt na starcie 
Lauer (NFR) w jeenym ci.nilu u.

1 

wo pp!. i tu osiągnął reko.rdowy 
sta,nowlł rekord świata i dwa re- wy;ni'lc - 22,5 - o 0,1 sek. 1€11)­
kordy Europy. W biegu na llO szy od swojego re.Jcordu E·u.ropy, 
pp!. osiągnął on lantaJs.tycz,ny cz•as ustanowionego przed tygodniean 
13,2. Re0ulta·t ten jest o 0,2 Se•k ., w Kolonii. 
lepszy od dotychczasowego re-/ Z Polaków Orywal wygrał bieg 

(75) 
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~ 

~ W dzień do.syć. Ale w nocy.„ Żad.na L'inia 
eutobu.sowa tamtędy nie prowadzi, A jeżeli 
chodzi o inne pojazdy„. - zastanowi! się i po­
trząsnął głową - w nocy raczej pusto. 

Kostrz.ewa . przy.pomniał sobie o ogródkach 
dzia.Jkowych. Chyba nie zakład.a.l.:iJby ich gdzieś 
specjalnie daleko od domów. Poprosił o mapkl). 
Teoretyczne dyskutowanie .sytuacji terenowej, 
niewiele dawalo. Sierżant nawet nie raczy! 
.sporządzi ć szkicu sytuacyjnego. „Nie ta kate­
l!lOria" - żeb.ir, go„. 

- Więc gdzie stal ten samoabó<l? 
- Tu - palec o kró Łko obciętyn:i paznokciu 

lblądzil z wahaniem po c=nej linii, oz:naeza,.. 
jącej szo.sę. 

Tu, albo gdzie :indziej skomentował w 
rnv.~ll Kostrzewa - do licha z taką robotą. 
Przyjrzał s ' ę uważniej m a pie, o<lm:erzając na 
oko podziałkę. W odleglośei nie więcej niż 
dwieśc:e metrów plama z napisem „Żwirek". 
Z drugiej .strony, jeszcze bliżej znowu osa@ 
o dziwacznej nazwie „Wyruty·'. 

- Wygląda jakby tu sporo ludzi mieszkało? 

- Ano, niema~o. 
,._ I<:opalniane osady? 
- Ta'k. 
- Ludzie wracający z drugiej zmiainy, mu-

szą iść właśnie tą szosą? 
- Zgadza się. Nie powiedztalem p~ecież, że 

nikt tamtędy po nocy· nie chodzi. 
- Wobec tego ni.e rozumiem w jaki spoo.ób 

me zauważyili porzuoonego wozu? 
- Może i zauważyili. Ale skąd kto mógł wie­

dzieć, że akurat por&uOOiny? 
- Sk0<ro stał, z :poga-swnymi światlamli i w 

:pobliżu żadnągo domu„. 
- Więc oo z tego? Stoi, to stoi. No, Z'la'Pal 

sobie ktoś koctaika i nie dootal numeru w ho­
telu. Amerykański s~ życia - prztyknął paJ­
cami - zdarza się. A u nru~ liuclzie nrie bardzo 
aubią pchać nosa do oudzyoh interesów. Taki 
tiuż tu naród. 

- Potem jednak, gdy już zdjęli. opony? 
- Tak, wówczas to inna .sprawa. Ale to się 

musiało 6tać na krótko ]Jrzed zaiuważeniem sa­
mochodu prze~ tego chlo~. 

- W jaikiiej odległ i stal wóz od 0ie<>ródków 
dzia~kowych? 

- Zaraz za rowem. 
-~ Ter€1ll dzia.łek pooiada ja:ki.eś ogrodzenie! 
- Ow-szem. Nawet całkiem solid!ne. Siatka 
dwt kolczasty. 
- Jak wygląda sprawa z wejścianni? 
- Tylko jedno, wspóln.e dla w.szystkich dzia-

łek. 

- By1o wt.edy zaim1cnięte7 

ko•rdu świa>ta Amery;kantna Ja- na 1 milę 4.02,3. 

Długa pauza poprzedziła. odpowiedź. 
- Chyba tak - bąkną! wcesz.cie niepewnie. 
~ Nie sprawclzaliśd<i? 
Zaczerwieni! się. 

- Nie„. WieC'ie, dQkfJo·rze, jakoś mi nie wpa­
dło do głowy . .) He ?.Jr€.sztą ml wiadomo, zawsze 
o zmier2lChu zamykają na wszystlcie spusty, Ale 
czy a.kurat wtedy.„ 

K<A9trz.ewa :nie patrział na niego. Ni·e wnaicllo! 
A oo mu wlaściwJ•e wpadło? Ani badań dakty!<>­
skopLjnych, a.ni szkicu, a.ni po.szukiwań w naj­
b1iż...o:ziej choćby okolicy. Szkoda !było czasu a1a 
d~zą ro-anowę. Ten człowiek tak .się nadawał 
do milicji, iak sJ.oń do baletu. 

IL 

- żwirek? - ?t"Zeciągnął bez cie.""lia entuz.ia:z­
mu ki·&OWca taksówki. 
Widać bylo, że szuk,ci Pr•etekistu do odmówl€Jlia 

ja.z.dy. 

- 'T';im będzie postój i powrót - dodaJ pośpie­
sznie Kootr:z;ewa. 

- Tak, to co innego - szczęknęły drziwiczki -
bo widzi pan. nie ma mowy. by w drodze po­
wroóneij złapać jakiegoś pasażera. 

S:ros.a byla gladka. •Wóz niósł mięk!ko i hn 
wstrząsów. 

- Benzyna - oo nie dawało SP0t,mju. - Zło­
dzieje wypom~cwu.iący bak? Nons.ems. Jdóry 
mógł &ię zrodzt tylko w fantazj.i Baniochy. Brak 

benzyny nie komi•ecmie oznacza, że ją ktoś 
ukradł . Noc„. Popielaty Wartburg .stmie cicho po 
szosie. Naglo<? T:lotor zam1€'fa. Ani kropli paliwa. 
Zcarza .o.;ę. gdy ktoś nie 11waża na wskaźnik. 

- G:'!z'·~ t.u najbliższa stacja benzV'I1owa? 
- ~-<:ioe.rowca odwrócił kmiwi-e glowe. 
- Na Fabrycznej - ma.chna! ręltą gdzieś w 

lewo. 
- Daleko? 
- Będz;e z.e sto pięćdzie.sią.t metrów 
- Czym.na w nocy?. 

- Skąd„. Tylko do dzi.ewiętnastej. 
- A l?dzie w noc:v moż,na zaopatrzyć się w 

benzynę? 

- Tylko przed ,.M<lillopolem". 
.,Monopol" - hotel, położony tuż prred dwor­

cem ko1ej(Jlwym. W zupel!Tlie iamej cześci mia<Sta, 
Co naimniej pięć kilom~tr-ów od wylotu tej e.~ 
sy. Myśl p.racowala dakj. A wi<;c oo robi czlo­
w'ek w <·kórzanym plaszczu i wizytowym u"ra­
n iu? C!,emno. pusta 1«;Z.<J\$a. wóz uni•eruchomiony. 
Ws,!epuje do któr·ego§ z pob!i.„'dch domów. 'by 
zapytać o ,s.tację benzyn()lwą'! Normalna reakcja. 
Tylko czy byt zdolny do nonnaln·ej r.eakcji? Za­
mordo·wa·ł czlowi-ek:a, udeka przei;i wymiarem 
.sprnwk~dliwości. O ile zamordowat.• o ile u.cie­
k'!. Bo z tą udeczką też jakoś ni-ewyraźni-e. Prz,e­
byC:.e marnych dwustu kilometrów w ciągLt 
t.rzech dni, jadąc wozem. który bez tru.ct mód 
prz,:=być tS>etkę w ciągu godziny. Racze j trudno 
by sie dopatrzeć specjalnego pośpiechu. Tll coś 
nie gralo. 

(Ciąg dalszy nastąpi) 
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